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Niemienziem 


Prenumoratę przyjmuje się tylko cú 1go do ostaiulego GB 
UP Kakowia = Listy Wókiowaoyine_wiesąpie 


DO Przez cały sigg wystawy Polacy udający |dami. Ale protestacya angielska nie mogła- | 
Nra Csarw w Grand|by pozostać aktem dyplomatycznym, tem 
.|mnićj zaś, gdyby się z nią inne mocarstwa 
złączyły, lecz musiałaby pociągnąć xa sobą 
czynne wdanie się. Nie wyląduje jednak armia 


Ogłoszenie przedplaty. 
z yłką pocztową w państwie 
Mustryackiem na m. Listopad złr. 2:50 
Od 1go Listopada do końca Grud. „ 5— 
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Od 1go Listopada do końca Grud. 12  , 
(BEE Prenumerata liczy sig tylko od pierwszego do 
go dnia w miesiącu. 


Kraków 30 października 


Półarzędowa Wiener Abendpost pisze, że 
powstanie bułgarskie w Macedonii zmierza 
do urzeczywistnienia traktatu z San Stefa- 
no przez rozciągnięcie Bułgaryi aż: do mo- 
trza Egejskiego, a przeto powstanie prze- 

a rozmiary lokalnćj kryzys i potrąca 
o kwestye, którym niemożna zaprzeczyć 
charakteru europejskiego. 

W słowach tych leży jakby zapowiedź 
nowego współdziałania mocarstw w duchu 
traktatu berlińskiego. Któż do tego działa- 
nia przystąpi i jakich użyje ku temu środ- 
ków? Organ półarzędowy wiedeński pisząc 
powyższe słowa, musiał mieć júż pewność, 
że przynajmnićj ze strony niektórych mo- 
carstw poczynione będą kroki dla ścieśnie- 
nia faktycznie warunków traktatu z San Ste- 
fano do ram traktata berlińskiego; prze- 
dówszystkiem zań zalicza Austryę do tych 
mocarstw. Miałożby prawdą być doniesie- 
nie dzienników ©bservera i Funfulli 0 zamia- 
rze protestacyi angielskićj przeciw zacho- 
wanin się Rosyi Ra półwyspie Bałkańskim 
i o madziei przystąpienia do tćj protestacyi 

fancyi a prawdopodobnie także Austryi i 
Włoch, czemu znów wi Presse t8- 
przecza ? 

Z powstańcami macedońskimi nie można 
prowadzić walki na noty dyplomatyczne; 
ałeby zań oskarżać Rosyę o popieranie po- 
wstania, trzebaby posiadać urzędowe dowo- 
dy, choćby wiadomem było notoryjnie, że 
tak jest w samćj rzeczy. Mogła Porta w no- 
cie do posła rosyjskiego ks. Łabanowa 
wyrazić przekonanie swoje o takiem skry- 
tem działaniu Rosyi, ale nota turecka nie 
ma za sobą dowodów faktycznych a tem 
mnićj powagi, skoro niedawno wystąpiła Por- 
ta z oskarżaniem Austryi o srogie obcho- 
dzenie się wojsk jéj z muzułmanami w Bo- 
śni a takićj noty swćj nie może póprzeć dowo- 


i Część literacko-artystyczna. 


————— 


OBIAD NA UCZCZENIE 
Jana Matejki. 


—— 


Wóród życia mozołu i cierpień, w ciągłych zawo- 
dach i walce z przeciwnościemi objawia się często 
W spółrczności naszej potrzeba pokrzepienia dacha 
bądź to wspomnieńiami minionej wielkości, bądź też 
oznikemi uznania i czci dla tych, których imiona 
Pómnsżają sławę narodu, å tg zaszczytem dla współ 
obywateli. Obchody pamiątkowe, jakkolwiek płyną 
z piękńegó uczócia wiernej miłości dla tradycyj tiä- 

ówych, niekiedy mają tę ujemną strong, że dźia- 

na usposobienie nasże skłonne dö złudzeń i 
jeti wzbudżamy witlkie wspomnienia prze- 

sf nie pa tò; aby z mich naukę wydobyć, lecz, 
W: włos zasłonić bogactwem tiaddziadów. 
ligj otuchy na przyszłość , więcej wiary w Wła- 
e "tchnąć iioże obchód użnama dla tego, cò 
lig wyrósta, o Świadczy, że pracą i talentem mio- 
łemy f w takiej niedoli i niemocy jak dzisiejsza, 
A dzieła wiekopómne i odnosić zwycięstwa 
dućhówe' europejskiego rozgłosu. Nie jest to już 
chofóbliwa demonstrucya, ale Objaw siły, zdrowia 
1 żywotnośći, kiedy w czatach żaprzećżań, sporów 
I negacji rgrómadzimy sig razem dla oddania hót- 
du temu, co się wzbił z poziomu ógółńej mier- 
Lości dő kę b geniuszu; kiedy okszojemy, że 
Wbrew instynktom  zniżańia waizystkiego, Co wy- 
Tosłó wgórę, umiemy otoczyć czcią ztakomi- 
ońarodówe; kiedy zwłaszcza wśród dążeń do 
Materyi 1 realizmu, zgromadzimy się na ucztę pod 
hastem tej potęgi duchowej jaką jest sžtūša, 6 w u- 
Znaniu dla najświettiejszego jej reprezentanta skła- 
my dówódy, żeśmy z wyższym, nieżerwali ideułem. 
Takiem uczńćiem watchnąć musidła wczorajsza it- 
Cztą na cześć Jana Matójki. Po poświęciniu sym- 
dolicznego berła dla miótarza Gztuki w katedrze 
- Wawelskiej 1 troczystem wręczeniu tej óżnaki w sali 
Xadnej, zgromadziło sigo 43j po poładmiu paręset 
Ot6b w sali redutowej, aby dzień tet poświęcony 
ŚWówty tylu wecydzieł zakończyć wspólną biesiadą. 
W édi ozdobionej wieńczi z zielonóści i napisami 
i tytuły obrazów Matejki zastawiońio czte* 
ty dłagie stoły, które zaledwie żdołały pomieścić ucze: 
stników. Przy głównym stole obok Matejki" zajęli 


Cuns wychodzi codrienuie, wyjąwmy uisdziele 1 dnie świątćcwne. 
Oddsielne Nra Czasu, o ile zapas starszy, w Krakowia po 10 o, wo Lwowie lub x przesyłką posstową 13 9. 
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angielska pancerna w Salonice, aby poskro- 
mié rokosz albo stać na straży granic Bał- 
garyi według wymiarów traktatu berlińskie- 
go; nie posunie Austrya wojsk swoich 
w Bosni i Hercegowinie stojących 
dotrzeć aż do południówych granie 
Bałgaryi. 


Kryzys ministeryalna w Grecyi w ści- 


słym zostaje związku z ruchami tak bli- 


skiemi greckich ziem Porty, zwłasza wobec 
podniesionych na kongresie berlińskim i na 


pół uznanych roszczeń rządu greckiego, któ- 
rych Porta zaspokoić się wzbrania. Słowem, 


powstanie macedońskie jest jakby wstępem 


do nowej fazy kwestyi wschodniej, z tą je- 
dnak wielką różnicą, że Turcya okrojona 


i osłabiona a wojska rosyjskie stoją eiągle 


|jeszcze w niewielkiej od Konstantynopola 
odległości i zajmują całą Bułgaryę. 
Wątpimy, aby przytoczone powyżej sło- 
wa półurzędowego organu wiedeńskiego 
miały się tłamaczyć jedynie pobudkami par- 
lamentarnemi dla wykazania konieczności 
okupacyi, gdyż przeciwnicy jej upatrywaliby 
tem natarczywszy powód do jej zaniecha- 
nia, że okupacya może wciągnąć Austryę 


w samą otchłań zawikłań wschodnich. Były |- 


one owszem tylko wyrazem istotnego po- 
łożenia, niedającym się utaić a przeto mil- 
czeniem pominąć go nie wolno. 


Nigdy Anglia nie myślała o ocaleniu Tar-| 


cyi, nawet w wojnie krymskiej, lecz oba- 
wia się wyłącznej przewagi Rosyi na Wscho- 
dzie, tak dobrze na półwyspie  Bałkańskim, 
jak w Azyi środkowej. Nie posiada jednak 
na to innych śródków, jak równoważyć za- 
borami zabory rosyjskie. Cypr a może i 


Egipt posłużyć jej mają za ekwiwalent 


w Europie, a wyprawa na zawojowanie Af- 
ganistanu ma być odpowiedzią ną wzrost 
sił rosyjskich w Azyi centralnej. Czy i 
wobec powstania w Macedonii nie skończy 
Anglia na zajęciu jakiego portu na morzu 
Egejskim? 

Krok taki jednak nie powstrzyma upadku 
Tarcyi, który tem śpieszniej zbliżać się 
będzie, im mniej pozostaje Sułtanowi posia- 
dłości. Dotąd powstanie macedońskie jeszcze 


nie jest zorganizowane, ale skoro Rosya 


twierdzi, że nie zawarła jeszcze z Portą 
traktatu pokoji i za podstawę onego uważa 


traktat z San-Stefano, nie zaś berliński, przeto 


chyba nie dopuści, aby wojska- tureckie 


einen OZ 


miejsce prezes akademii Dr Majer i przedstawiciel 
Towarzystwa sztuk pięknych warszawskiego p. Wierz- 
chlejski. Naprzeciw gospodarz tej. biesiady, prezy- 
dert miasta Dr Zyblikiewicz mając cbok siebie pre- 
zesów dwóch Towarzystw przyjsciół sztuk pięknych: 
Towarzystwa lwowskiego, hr. Leszka Borkowskiego 
i krakowskiego, księcia. Marcellego Czartoryskiego. 
Dalej zajęli miejsca artyści, posłowie, profesorowie 
uniwersytetu, kilku duchownych, obywatelstwo wiej- 
skie i miejskie, a wśród zgromadzonych widziano 
kilku gości z Warszawy pp. Wacława Szymanów- 
skiego, Redlicha, Kostrzewakiego , Bogusławskiego; 
ze Lwowa pp. Wł. Zawadzkiego, Zozińskiego, oraz 
delegatów innych miast. Brakowało tylko przedsta- 
wiciela Wielko i i 

Pod koniec du pierwszy tówśt Wwbiósł bur- 
mistrz Krakówa Dr Zyblikiewicz. Gdy większość 
mowców przemawiała pód wrażeniem chwili bez 
przygotowania OP? Big musimy na. streszcze- 
nia z pamięci głównych myśli. 

Toast Prezydeńta miasta brźmiał mniej więcej 
następnie: Od upadku bytu politycznego wiara 
w przyszłość narodu, potęga jego duchowa nie ule- 
gła na chwilę przerwie. ee naś chcianó zgnębić 
i wytrącić z późród żyjących mieśliśmy żrazu Orężnie 
między narody protest krwawy. 


Na alpejskich skał wyżynie 

Na śródziemnych fal błękicie 

Na italskim Apeninie 

Na hiszpańskich Sierrów szczycie, 

Na giermańskich niw równinie, : 

Po moskiewskich wszystkich lodach , 
Na francuskiem każdem polu, 

Po wszech ziemiach — po wszech wodach 
Siali przyszłej Polski siew 

Boże ziarno, własną krów. 


„W drugim okresie, gdy nadeszły dni rozprosze- 
nia ten posiew biali ludzie nauki i pracy. Tu mowca 
wyliczył szereg mężów, którzy na obczyźnie i wy- 
gnaniu rozszerzali imie Polski i w dalekich kra- 
jach cześć nam jednali pracą i nauką, jak Mickie- 
wicz, Lelewel, Chodźko, Pietraszewski, Kowalewźki, 
Domejko. 

Równocześnić geniuśz narodowy objawia się w pó- 
ezyi; lecz wnet wstępujemy w trzeci okres, kiedy 
potęga duchowa narodu użyć ma barw i kształtów, 
przelać sig w sztukę, w malarstwo i rzeźbę. Mi- 
strza co idzie przewodem w tymi trzecim Okresie 
dziejów pórożbiorówych, który przypomińa Światu 


aby 


tr od w posiadłości traktatem w San- 
Stefano: przyznane księstwi Bałgarskiemu. 
I na tym dopiero punkcie zagrażać może 
kwestya wschodnia nową wojńą. 
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KORASPONDENCYA „CZASU: 


(402 gie posiedzenia Izby deputowanych). 
| K 
Wiedeń 29 października. 
Prezes Rechbauer zegają posiedzenie o godz. 
lej minat 15. Na ławie rządowej zasedli mini- 


strowie Stremayr, Pretis, Cblamacki, Horst i Zie- 
miałkowski. 


* 
dokoła rt: 6 


stąd Izba powinna wypowiedzieć w Izbie swoje za” 


sławę naroda, Jana Matejki wznosi mowcą toast. 

P. Matejko w krótkiej odpowiedzi rzekł, że pra- 
gnąłby po sobie zostawić pamiątkę dla rodzinnego 
miasta w salach Sukiennic. ; 

Wiceprezydent Dr Weigel podniósł dzisiejszą 
ucztę, jako dowód, że swoi umieją uczcić męża, 
który zdobył sobie sławę u obcych. Że ten obchód 
łączy w sobie znaczenie artystyczne z ORA, 
bo Świadczy o zbrataniu i miłości, Wskazał na- 
stępnie zasługi obywatelskie wielkiego artysty wo- 
bec miasta i narodu. Wspomniał wreszcie o oba- 
cności delegatów różnych części Polski i misst, 
którzy przybyli, aby wspólnie uczcić wielkiego mi- 
strza. 

Z kolei prezes Akademii Dr Majer w dłuższem 
przemówieniu wykazywał związek Świata nauki ze 
światem sztuki, Akademii i Uniwersytetu za szkołę 
Sztuk Pigknych, której przewodniczy Matejko. Pił 
na pomyślność tej szkoły. 

Profesor br. Stanisław Tarnowski zwrócił się 
do przesrłości, i początków nagłego rozwoju sztuki 
u nas. Gdy byłem młodym chłopcem mówiono mi 
o ważności stowarzyszeń. Zrazu niepojmowałem ich 
doniosłości, wierząc w potęgę jednostki, w silną 
wolę, która sdma wicle dokonać może. Pamiętam! 
pierwszą wystawę sztuk pięknych w Krakowie. By- 
ły tam obrazy starych mistrzów obcych; swcjego, 
nowego nie spotykało się wćale. Nie, była wymo- 
wna głowa śtarnszki, portret matki Rodakowskie- 
go, niech mu zaniesie to wspomnienie, kto pierwszy 
go ujrzy. Potem, co raz częściej pojawiały się pró- 
by, to z Warszawy, to ze Lwowa, to krakowskie, 
co wzhawcach zaczęły budzić nadzieję. Jakiś Gó- 
ral wśród zawiei, Gersona, kto go widział, nie za- 
pomniał pewno. To znów te konie, to w scenach 
wojennych, to w obrązach pokojowych, a zawsze 
tak szlachetne, dzielne, nadsyłał wówczas młodzie- 
niec dziś mąż, lecz o obecnych nie tylko Źle ale i 
dobrze mówić się nie godzi. A potem rysunki kred- 
ką, te od razu zdradzały potegę uczucia i poezyj, 
ukazały sig tragiczne sceny Lithuanii, okropności 
wojny, Warszawy uroczyste chwile i cały dramat 
Polonii. Trudno mi mówić o Grotgerze, który śmiem 
powiedzieć, był mi przyjacielem. Co raz więcej ich 
przybywało, jeśli wszystkich nie wymienię, to że 
w tej chwili objąć ich już trudno pawięcią. A kiedy 
sig pojawił po raż pierwszy na wystawie naszej 
podobno obraz Śmierci Wapowskiego, czy Jan Kai 
zimierz na Bielanach — cóż mówiono? Kto widział 


taki koloryt, co z tego będzie? Go z tegó sig| jakby miecza, 


stało, wszyscy dziś wiemy, jak wyrósł po nad wśzy- 


patrywania, że niema ministerstwa, któreby w de: 


obcych. A te 
holenderskich 
cięcie polskie, iż czuć, 
aka. Nie widzę go tu, 


mocy $ 42g0 regu 
sprawę, aż do dnia 2 listopada. 

Dep. Grocholski: (wedla stenogramu) Gdyby 
wniosek żądał poprostu. wysłania adresu do Jego 
CKMości, gdyby nie było gotowego projeztu adre- 
su, wtedy możnaby było spodziewać się, że na tej 
niezwykłej drodze zmierza się wobec groźnego ns 
zewnątrz położenia rzeczy, do szonsolidowania Sto- 
sanków wewnętrznych, do ttorowania drogi ku za- 
spokojeniu wszystkich ludów Austryi. Chwila cba- 
ona, gdy Czesi, wstępując do Sejmu, uczynili pier- 
wszy krok ku pojednaniu, nie byłaby bynajmniej 
niestogowią dó tego.. W takim razie, głosowanie 
moje i rodaków moich, lubo adres nie byłby wy- 
od tronu, nie ulegałoby 
najmniejszej wątpliwości i nie potrzebowałoym go 
uzaskdaiać. Ale wniosek przedstawia nam gctowy 
już projekt adresu; ztąd i 
czności wyjaśnić moje i ró 
tego wniosku stanowisko. 

Stosownie do przępisu regulaminu, wedle które- 
go rozprawa w jierwszem czytaniu powinnś gra- 
niczać się na ogólnych zasadach ustawy, tataj a 
dresu, ograniczę się na głównych projektowanego 
adresu zarysach. Kwestyi, ažáli wobec niedzlekiego 
zebrania się dełegacyj wspólnych wysłanie adresu 
o sprawach zegranicznych jest niecdżowną koniecz. 
nością wcale ta nie dotknę, bo to nie należy 
może do główuych zasad. Punktem wyjścia 
ktowanego adresu jest prócz przesilenia ekon 
nego twierdzenie, że wskutek ostatniej ugody z kra- 
jami koróny węgierskiej ponieśliśmy ciężkie ofiary 
polityczne i ekonomiczne i że ludy Austrfi 
ciążóne. Cry ten ujemny bgd o ustawach, 
uchwaliła, a Korona sankcyońowałó, 
Rady państwa do Korony na swo- 
jem miejscu, o tem niech wysoka Rada państwa 
zdaniem nie cdpowiadh to óby- 
„| czajowi parlamentarnemu. (Brawo!) Po takim wstę- 
pie adres projektowany stanowczo potępia zagra- 
niczńią politykę rządu i jego na tem pol 
|wanie, a kończy sí 
jaśnienia o dążmościach i celach Bwej polityki za- 
grenicznej. W tem wszystkiem sprzeczność jest ó- 
albowiem nie można pewnie i 
o czem żąda się wyjaśnień; 
a jeśli úž potępiono, wtedy trudno pojąć, jak i na 
co żądać jeszcze objaśnień. (Brawo! Inne głosy: 
można adres poprawić!) Na teki przeto adres pod 
żadnym wsrutkiem zgodzić się nie możemy; stąd 
też bądziemy głosowali przeciw odesłaniu go do 
komiisyi. Trzeba nam jednak zóstrzedz sig, żeby 
nie mniemano, jakobyśmy tem głogowaniem naszem 
chcieli wyrazić rządowi wotum zaufania; lub prze- 
mawiać za jego polityką zagraniczną. O czem nie 
rozwodząc Bię Szeroko, powołujemy sig tylko na 
to, cośmy na właściwem miejscu, tj. w delegacyach 
wspólnych kilkakrotnie wypowiedzieli o kierunku, 


Rada państwa 
jest w adresi6 


sypano. A dalej jak 
bitwach Brandta, 

choda Mnichów, a więc wy 

Suchodolskiego i ojca. A wielaż 1 
p co przypomina + 
w scenach ludowych, a takie ma za- 
że to rodák, IMCIpana Pa- 
sle pominąć hie mogę Hipo- 
lita Lipińskiego. Grono naszych malarzy w Mona- 
żu, w Wiedniu, we Włoszech. Od 
mniejszych obrazów, aż do tego co zajaśniało na Wwy- 
stawie powszechnej Pochódńiami Nerona. Lecz 8ztu-| 
rozwinęła się malarstwie. 
i et pey od i Niwy warszawskiej; i 
r 


chium, w Pary 


ka nie w jednem tylko 
Rytownictwo, które z pośrót 
jedyne należy do sztnk pięknyćn, i 
w Warszawie, że od raża zdobyło sobie najwyższ 
nagrodę, wielki medal złoty na wystawie powsze- 
chnej. A tu znów na Środka rynka stał gmach bru- 
dny i stary. Mówiono: zburzyć lub przerobić; przy- 
szedł, ktoś i podał my 


zachówsła dawny charak 


z Biły Stowarzyszenia, 


lwowskiego. 


P. Wacław Szymanowski także W 
żowanej mowie porwał 
równaniem. Wraca on z wystawy pary 
widział jak Matejko’ 
mistrza krzyżaków, zs 
Makarta, poltonał jakby księcia 
lottego, a wielu tam 
komtur 


liczył. Więc g 


Prenumęratę przyjmują: 
WF Krakowie u 
oewis: Admi |. tudsieł urzędy pocztowe. 
wiesza, drukiem drobnym (pet 
dziennika 


aca iiem bota po 
, s 600. 08 10 aga i iajsodwyśh preroorioróe 


garnia 
ud miejsca 
Wołitediić do 
100 egxzempl. dla samiej 
uprasza się 
ws kwewie Ajsucys „Osasu“ w 
w p az 
Roto 


teko w Beriluie Ham i 
pasą die p. W) 


wołany najwyższą mową 


Widzę 
daków moich względem 


sama sądzi. Mojem 


czywista (brawo !), 
niewolno potępiać tego, 


śl. odbadówy, a ci którzy 
radzili burzyć widzą już wżnoszącą 819 budowę, ce 
ter, a stanie się ozdobą 
miasta. Patrząc zać ma te podcienia, czuje się, że 
takie istnisły niegdyś i że tam przechadzał się Dłu- 
gosz lub Jan Kanty. I oto patrzmy co wyrosło 
Z jakiem niedowierzaniem 
przyjmowano tworzące BIg Towarzystwo sztuk pię- 
knych, jakie jego dziś owoce ! Mówca, który mówił 
pod wrażeniem chwili, do znanej świetności wymo- 
wy, dołączył urok improwizacyi, zakończył toa- 
stem na pomyślność Towarzystwa i 
krakowskiego, warszawskiego, aby nas jak najprę- 
dzej na podobną zaprosiło ucztę i Towarzystwa 


słuchaczów świetnem po 


powalił o ziemię „wielkiego 
ćmił niemieckiego malarza 


padło pod cięcień d 
ów nieńieckich, tegoby niena- 
dy wróci z Włoch, Krałłów pówita 


p N 
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legacyach, mających się zebrać niebawem, broniła | w jakimby była powinna pójść nasza polityka za- 
interesu austryackiego; jest tylko gabinet chwilowo i 
fankcyonujący, który na domiar złego, zgadza Big 
aa dotychczasową politykę zagraniczną, chcć Izba 
as nią się nie zgadza. Dla tego to adres powinien 
być zarazem wyrazem życzenia lzby, jakie ma być 
przyszłe ministerstwo, t. j. że powinno być zgodne 
z Izbą. Ustawicznia każą nam liczyć się z fakta- 
mi, których my nie stworzyliśmy; otóż stwórzmy 
w adresie fikt,, z którym snaym także liczyć się 
wypadnie. Co do formalnej strony wniosku mówca 
żąda dziś, aby jego projekt adcis1 przekazańo ko- 
misyj z 18 (a me z 15) członków, tudzież, aby na 
laminu polecono komisyi zdać 


graniczna i przy czem w przyszłości także obsta- kę 
wać nie poprzestaniemy. (Brawo!) ; 

Dsp. Hohenwart oświadcza, że podziela naj- 
zupełniej zapatrywania preopinanta co do adresu, 
a co do sprawy wachodniej, jeśliby przyjść miało 
do dyskusyi nad samym adresem, zastrzega sobie 
wypowiedzieć swe zdanie we własnem i członków 
stronnictwa swego imieniu. 

W głosowaniu uchwalono 142 głosami przeciw 
78 głosom odesłać projekt adresu do komisyj, a 
131 głosami przeciw 87 głosom uznano sprawę za 
pilną. Przeciw odesłaniu do komisyi i przeciw pil- 
ności głosowali Polacy, stronnictwo prawnopolity- 
czne i Rusini. 

Poczem zaraz wybrano komisyą adresową, do 
której weszli: depp. Hopfen (217 głosów na 231 
głosujących), Tinti (215 głosów), Grocholski 
(215 głosów), Eichhof, Max Kiibeck, Dinstl, 
Dirrnberger, Prażak, Szwedzicki, To- 
maszczuk, Kopp («nioskodawca, miał głosów 
200), Thurn, Magg, Ed. Süss, Carneri, Ple- 
aer, Herbst (miał głosów tylko 116, tj. właśnie 
absolutną większość). Braxnie przeto jednego człon- 
xa, albowiem następny kandydat Russ ma już tyl- 
ko 98 głosów, dalej Liechtenstein 92, Danajewski 
49, Giskra 46 i t. d. W uzupełniającym wyborze 
obrano Russa 127 głosami. 

Prezes zamyka posiedzenie i zapowiada na 
czwartek wybór delegacyi. 

Dep. Schónerer wnosi, aby odroczono wybór 
delegacyi, dopóki rząd nie nrzedłoży Izbie trakta- 
ta berlińskiego. (Smiechy). Śmiejcie się! Lud po za 
Izbą nie Śmieje sig, lecz (podniesionym głosem) 
powiada, że tu z nim igrają (dass hier miś ihm 
ein Possenspiel getrieben wird). (Głosy: oho ! oho!) 

Prezes: Mogę to uważać tylko za wniosek o 
usunięcie wyboru delegacyi z czwartkowego porząd- 
ku dzienn*go. 

Walon, ma paso poparcie tylko 9 głosów 
z skrajnej le i dep. Sianago, 

Koniec. aa e lam o godź. 3ej. — Następne we 
czwartek. 


Poznań 23 października. 


W ostatnim tygodniu odbyło się w Poznaniu 
kilka zebrań w kwestyach finansowych. Jest to slas 
ba strona naszych stosunków, bo trudności finanso- 
we cdbijsjące się na rolnictwie więcej niż gdzie- 
kolwiek u nas czuć się dają. 

Najpierw odbyło się zgromadzenie skcyonaryu- 
szów Banku pod firmą Kwilecki- Potocki. Okazało 
się ze sprawozdań i ięcia rachunków, że 0- 
brót interesów był w tym roku znaczny, als zysk 
nie wielki. Za zgodą akcyonaryuszów firmowani i 
Rada unadzorcza przekazała zysk osiągnięty do 
fanduszu rezerwowego, zamiast go rozdzielić jako 
dywidendę. Ostrożność ta w warunkach, w jakich 
tu żyjemy zasługuje ze wszech miar na uznanie i 
daje rękojmię na przyszłość dla tej instytucji. 

W powiecie Kościańikim powstała inicyatywa 
założenia fabryki cukru na skcye. Miejsce nader 
stogownie ku temu obrane, czy jednak zamiar tem 
przyjdzie do skutku, trudne przewidzieć, bo kapi- 
tał polski nieobfity, lgka się wspólnych entrepryz 
po smutnych doświadczeniach, a kapitał obcy, któ- 
ryby się znalazł, mógłby się przyczynić do zboga- 
cenia okolicy, bodajby tylko nie sprowadził obcych 
robotników i kierowników. 

Niemieckie dzienniki w ciągłej polemice przeciw 


oki|go żnów jako pogromcą krzyżaków, zwycięzcę z pod 


Grunwalda. ; 

P. Władysław Zawadzki w imieniu delegatów 
lwowskich wspomniał, że choć Kraków ze Lwo- 
wem czasem w ercó, to tylko co do środków 
nie co do celu, że wspólne uczucia nas ożywiają i 
wspólny niesiemy hołd mistrzowi sztuki w Polsce. 

Hr. St. Tarnowski odczytał szereg telegra- 
mów, które nadeszły z różnych stron Polski, mia- 
nowicie: Od prezydenta miasta Lwowa p. Jasiń- 
skiego, od p. Łyskowskiego imieniem Towsrzy- 


||stwa naukowego dla Prus zachodnich, od młodzieży 


Uniwerzytetu lwowskiego obszerne powinszowanie, 
od grona nauczycieli gimnazyum tarnowskiego. Te- 
legram hr. Augusta Cieszkowskiego z Poznania nastę- 
pny: „Nietylko mistrzowi pędzla, ale protoplaście i 
założycielowi szkoły polskiej w malarstwie hołd na- 
leżny*. Dalej od polskich rodzin i młodzieży ba- 
wiącej na naukach w Dreznie; od Gersona, An- 
drzeja Grabowskiego od pp. Potkańskiego i Jasiń- 
skiego imieniem resutsy kupieckiej i obywatelskiej 


cyi Dziennika Polskiego. ` 

Następńie profesof X. Pelczar skłądał uznanie 
wielkiemu śrtyście w imieniu Kościoła, którego 
jest wiernym synem, a w czasach materyalizmu 
nigdy nie zniża się do realizmu, lecz piękte pod- 
nosi strony naszej narodowej i religijnej przeszło- 
ści. W dalszym ciągu dłuższej mowy mówił o po- 
trzebie zgody, o zjednoczeniu wszystkich sił, o bra- 
terstwie. które płynie z miłości, a matką miłości 
wiara. Zakończył tosstem kochajmy się! A 

Wśród zgromadzonych panowało uczucie podnio- 
słe, mowcy wywoływali naprzemian głębokie wzru” 
szenie, to znów wesołość i otuchę. Wszyscy garnęli 
się z kielichami do stołu, gdzie siedział Matejko 
silnie wźruszony, AAAS 

Obchód Matejki zakończony był przedstawieniem 
w teatrze, gdzie loża przeznaczona dla sławionego 
artysty, przybraną była w kobierce, a wchodzącego 
powitała publiczność okrzykami. Teatr był tak prze- 
pełniony, że musiano dla pabliczności wypróżnić 
orkiestrę. Dla uczczeńia artysty przedstawiono obok 
utworów Al. hr. Fredry (ojca), dwa obrazy z ży- 
wych osób, wedłag obrazów Matejki: „Maćka 
Borkowica* i „Stańczyka*. Młodzież uczciła wresz- 
cie mistrza orszakiem z pochodniami przed do- 
mem jego. 


Polakom i katolikom. Czy układy z Rzymem trwają 
czy cą zerwane, u nas Kulturkampf w niczem nie 
sfolgował. Znalazł się nawet nowy odstępca nazmi- 
skiem X. Woda. Przyjął on probostwo od rządu 
w Gniewkowie. M » 

Nie u nas tylko utisk religijny miasto ustawać 
zwiększa się. Szlązk do żywego dotknięty zamknię. 
ciem inatytatów edukacyjnych, pozostających pod 
kiernukiem U szulanek. Klasztor tej regały istniał 
w Wrocławiu blisko 200 lat i mimo smian poli- 
tycznych doznawał zawsze opieki rządu. Obok straty 
moralnej miasto Wrocław ucierpi na tem mate- 
ryalnie, gdyż ma zakładać pensje żeńskie kosztem 
gminy. f 

Widzieliśmy temi dniami ciekawy i wielce pou- 
czający zbiór sprawozdań z wszystkich procesów, 
wytoczonych od czasu Kulturkampfu naszym du- 
chownym, pouczejący z tego względu, że w żadnym 
pomimo zastraszającej ich liczby, nigdzie najmniej- 
szego oskarżenia, o polityczną vgitacyę, o polity- 
czne przekrt czenia, z czegoby rząd naukę powinien 
wynieść, że cała kwestya Sporna jest wyłącznie 
kwe:tyą sumien*a, kiedy na naszym tak gorącym 
gruncie, gdzie kwestya polityczna tak związana 
z religijną, pomimo tego dotkniętą nie była. Wy- 
bitniejszego dowodu, że Kulturkampf jest gwałtem 
sumień, dostarczyćby nie można, i bardziej przekc- 
nywającego, gdyby przekonać się chciano. Ustawa 
przeciw gocyalistom już przeszła stadya wszelkich 
potwierdzeń i Bundesratu i Cesarza; jest więc obo- 
wiązującą i bodaj czy nie prędko ujrzymy ofiary 
tej ustawy, bodaj czy nie najprędzej u nas, gdzie 
aocyalistów nie ma, gdzie więc z tą ustawą koli- 
zya niemożliwą sig zdaje; ale jak to przypuścić, 
kiedy nieprzyjezna nam prasa już na dziennikar- 
stwo nasze szczuć zaczyna, a policya tak zwykle 
czuła na podobne szczucia, na mocy tej ustawy 
stała się wszechwładną. Żelazny kanclerz przepro 
wądziwszy zwycięzkie wojny z Danią, Austryą 
Feencyą — całe swe siły i usposobienie wojowni- 
cze rzucł na wewnątrz, wojuje z katol.kami, Po 
lakami, Alzatczykami, Dańczykami, Welfami, 80- 
cyelistami, a więc z wielką częścią ludności cesar- 
stwa, niepomny, że w wszelkiej walce są ofiary, o- 
fiary niewinne — i ża laury zwycięzkie wewnętrzne 
rzadko są lsurami, które chwałę lub korzyść przy- 
NOBzĄ. 


Berlin 27 października. 


(B) Prusa rządowa prowadzi dalój wojaę prze- 
ciw partyi katolickiej. Gaz. Kolońska i Gaz. Krzy- 
żowa idąc Śladem organu kanclerza, donoszą, 12 
Cesarz ostremi wyrazy zganił zachowanie ttronni- 
ctwa centrum podczas obrad nad ustawą socyali- 
styczną, Że nie zaniechano planu mieszania Stolicy 
Swiętćj w politykę pruską, pokazuje telegram rzym- 
ski londyńskiego Standardu donoszący, iż Oyciec 
Swięty zachowanie katclików ostro zganił i instruk- 
cyą wydaną do biskupów pruskich polecił odmien- 
ne postępowanie. Cóż na to odpowiedzicć ? Jeżeli 
prawda, iż Cesarzowi zacłowatie się reprezentacyj 
kstolickiej było niemiłe, to nie katolicy temu win 
ni, lecz rząd pruski, który pariamentowi taką usta- 
wę przedłożył i walką przeciw Kościołowi pozba- 
wił się wszelkiego zaufania u ladu katolickiego. 
Zresztą zapatrywania cesarskie nie mogą stanowić 
o przekonanich reprezentanta ludu, który własnem 
tylko powisien się kierować przekonaniem. Kłam- 
stwa zaś zawtrtego w telegramie Słandardu zbi- 
jać ne potrzeba: każdy uczeń katolicki wie, iż 
Papież nie miesza się w dziedzinę czysto-polity- 
czną. Z usiłowań zaś kanclerza, aby Ojca Świętego. 
spowodować do potępienia katolików, wynika, iż 
ks. Bismark gotów przyznać Papieżowi większy 
wpływ w Prusiech, niż katolicy i Kościół żądają, 
bo nawet w dziedzinie politycznćj. Ktoby się był 
spodziewał tego nawrócenia kanclerza przed ro- 
kiem jeszcze, tegoby podądzono o cbłąkanie. 

Zresztą wszystkie te wycieczki przeciw katolikom 
bardzo są nierozsądne ze strony rządu. Rząd zamie 
rza jaż na najbliżazój sesyi sejmu pruskiego przed- 
łożyć Izbie cały szereg ustaw ekonomicznych, ra 
ktore partya narodowo-liberalna, w innych rze- 
czach dotychczas zaległa, z powodów materyal- 
nych i ze względu na swych wyborców, zgodzić się 
nie może. Partys zaś katolicka, będąc przekonaną, 
iż dzisiejszemu systemowi gospodarczemu głównie 
przypisać można obecny upadek przemysłu i hin- 
diu, domaga się już od kiika lat podobnych zmian 
w ustawach, jakie teraz, rząd zamierza zaj rowadzić. 
Ot» posłowie katolicy powiedzą teraz kanclerzowi: 
wszelkie reformy gospodarcze powinna poprzedzić 
reforma na polu polityczno-kościelnem. Sam kan- 
clerz wskazał katolikom drogę, trzymając się za- 
sady: manus manum lavat; nie może się zatem 
dziwić, iż centrum odtąd trzymać Się będzie té 
samé; zasady, a to tem słusznićj, iż obie refor- 
my ścisle gą połączone. Przez kulturkampf kat 'li- 
cy cgromne co rok ponoszą straty także materyalna. 

Organ ke. Bismarka donosi, iż minister Eulenburg 
wydał instrukcyę zalecającą, aby „ustawę Socyali- 
styczną energicznie i ściśle alu t.kże z oględno- 
ścią i lojalnością zastosować nie pr e'iw innym dą- 
żuościom, jak socyslao-demokratycznym, i to tylko 
wtenczas, jeżeli te rzeczywiście wy.t wiają na 
szwank bezpieczeństwo publiczne.“ Piękne to sło- 
wà! Lecz czy wszędzie zastosowany będzie ten 
rotkaz, 0 tem już teraz mcżna wątpić. Zakazana 
Berl. Fr. Presse wyszła nazajutrz pod tytułem 
Berl. Tages Fost. Treść téj nowój gazety była 
bardzo umiarkowana, lecz mimo tego zakaz poli 
cyi tutejszój raty: hmiast Śmierć jój zadał. Łago- 
dniejsze jest postępowauie w królestwie saskiem. 
Centralny organ socyalistów Vorwärts, doszedł 
mię i dzisiej jeszcze. Ustawa socyalis .yczna zoets- 
ła wczoraj we wszystkich krajach Rzeszy ogłoszo- 
na i zamknięcie stowarzyszeń socyalnych i zakazy 
gaiet tój barwy tak się mnożą, iż trudno pojedyn- 
cze fakta wymieniać. Prawdopodobnie z końsem 
tego tegednia ani jednych ani drugich jvż nie -bę- 
dzie. Trudno przypuścć, aby partya sycyalna Za- 
nectała swych zasąd i swój agitacyi; następuje te- 
raz, jak to rozsądniejsi przepowiadali, czas daleko 
nie '*zpieczniejszego konspirowania. Warto w kcńcu 
zipiwać, iż prasa liberalna zaczyna już denancyo- 
w-ć ta gazety katolickie, które jak Rhetnisch- 
W'estphdilischer Volksfreund głównie zajęły się spra- 
uy Sucyalcą. 


NPan mianował Maksymiliana Iskrzyckiego, 
profs:ora nadzwyczajnego filologii klasycznej na 
Uaiwersytecie krakowskim, profesorem zwyczejnym 
tego przedmiotu, na tymże Uniwersytecie. 


Namiestnik mianował emerytowanego aktuaryu- 
Bza powiatowego, Feliksa Ostoję Zabierzewskie- 
go, kancelistą lwowskiej Dyrekcyi policyi. 

Krajowa Dyrekcya skarbu we Lwowie mianowa- 
ła oficyałem kancelaryjnym, kancelistę Franciszka 


Wichlera; kancelistami, wachmistrza rachunko- 
wego krajowej komendy fargonów, Karola d' En del 
i sierżanta rachunkowego 9go pułku piechoty Win 
centego Stefanowicza. 

Krajowa Dyrekcya skarbowa mianowała ofisyała 
rachunkowego Henryka Nawratila, zarządcą 
Ekonomatu krajowego w IX klasie rangi; górmi- 
strza Jana Hickla, zacządcą górniczym; asysten- 
ta zaś Romualda Barona, górmistrzem przy z8- 
rządzie salinarnym w Bockni. 


Wiedeń 29 października. Podajemy dziś dal 
szy ciąg wyciągu z budżetu austryackiego na rok 
1879 z Bzczególnem uwzględnieniem pozycyj, dn0- 
szących się do Galicyi: 

IX. Ministerstwo oświecenia i spraw duchownych. 
Wydatki 16,372,260 złr. (na rok 1878 uchwalono 
16 869,653 złr.); dochody 5,186,992 złr. (aa r. b. 
uchw. 6,092,541 złr.) 

W dziale wydatków centralnych, mianowicie na 
nadzór szkolny, jest wydatku na Galicyę 80,252 
złr. (na całe państwo 587,664 złr ), dalej stałe u- 
posażenie dla Akademii umiejętności w Krakowie 
w ilości 12,000 złr. 

W dziale wyznań zaś są następujące wydatki: 

1) z fandaszu religijnego: na Galicyg 911,464 
złr. (o 15,464 złr. więcej niż uchwalono na r. b.), 
na Kraków 13,164 złr. (o 836 złr. mniej), razem 
przeto 924628 złr. (aa całe państwo 3,588 273 
złr., t. j. o 35327 złr. mniej niż uchwalono 
na r. b.); 

2) w tytule fandacyj i dopłat jest wydatku ne 
Galicyg z Krakowem 3,963 złr. (o 1000 złr. mniej 
niż w r. b.; na całe państwo 269,769 złr., t. j. o 
12,069 złr. więcej); 

3) w tytule wyznań protestanckich dla pastorów 
3600 złr., jak w r. b. (na całe państwo 29,200 złr., 
jak w r. b.) 

Do tytału wydatków z fanduszu religijnego do- 
dajemy wyszczególnienie następujące : 

A. Galicya. Na biskupstwa: rzymsko-katolickie 
w Przemyślu 2077 złr., w Tarnowie 29,118 złr.; 
grecko-katolickie we Lwowie 17,845 złr., w Prze- 
myśla 25992 złr., ormiańskie we Lwowie 10,863 
złr,; na duchowieństwo świeckie: rzymsko-katolickiej 
dyecezyi lwowskiei 34 342 złr., przemyskiej 19,967 
złr., tarnowskiej 28,650 ełr., grecko-katolickiej dye- 
cezyi lwowskiej 213,088 (I), przemyskiej 117,316 
złr. (|), ormiańskiej dyecezyi lwowskiej 820 złr.; na 
dachow eństwo zakonne 47,655 słr.; na dodatki do 
płac profesorów wydziała teolcg. uniw. lwowskiego 
5600 złr.; na uczniów wyższego zakładu rzym.-kat. 
teol. w Wiedniu 3500 złr.; na ssminarya ducho- 
wne: rzym.-kat. we Lwowie 22,320 złr., w Prze- 
myślu 34,038 złr., w Tarnowie 33917 złr., cen- 
tralne gr.-kat. w Wiednin 21,586 złr., zwyczaj- 
ne gr.kat. we Lwewie 67,157 złr., w Przemyśla 
8,414 złr. 

B: Kraków. Na administracyg dyecezyalną 
9372 złr.; na dachowieństwo świeckie 1574 złr.; 
na dachowieństwo zakonne 34 złr.; na profeso 
p r wtedy przy Uniwersytecie Jagiellońskim 

r. 

Dochody z Galicyi w dziale wyznań są nastę- 

1) z fanduszu religijnego, który jest własnością 
wyłącznie obrządka rzymsko-katolickiego, choć go 
zużywa w przeważnej części duchowi: ństwo grecko- 
katolickie, potrzebnjąc jeszcze dopłat z skarbu, do- 
chód wynosi 419,707 złr. z Galicvi. a 27,164 złr 
z Krakowa; razem przeto 456,871 złr. (w r. b. 
436,854 złe; z całego państwa 3,488,484 złr. w r. 
b. zaś 3,456,757 złr.) 

2) w tytule fundacyj i dopłat 175 złr. zwrara- 
nych za mieszkanie (z całego państwa 12 618 złr.) 

W dziale oświecenia wydatki na Galicyę są na- 
stępujące: 

1) na uniwersytety: lwowski 153,416 złr. (2a r. 
b. uchwalono 150,000 złc.), krakowski 213 679 2łr. 
(aa r. b. 212,000 złr.) na technikę lwow :ką 76 144 
złr. (na r. b. 119,000 złr., w których było 45,000 
ałr. na ukończone uż obecnie rrzadzezie wewnętrz- 
ne); razem przeto 443,239 :łr. (na całe państwo 
3,589,861 złr.); 

2) na szkoły Średnie: gimaazyum we Lwowie 
ruske- polskie 87,063 złr., niemieskie 32,790 złr., 
pol kis 36362 złr., czwarte 21,922 złr., w Brze- 
żanach 24,785 złr, w Nowym-Sączu 25.668 złr., 
w Przemyślu 30,437 złr, w R.eszowie 30,056 słr., 
w Samborze 25 359 »łr.. w Stavisławowie 23,760 
złr„ w Tarnopolu 28,560 7łr.. w Tarnowie 30893 
złr., w Krakowie pier wsze 41,198 złr., drugie 36,108 
złr ; progimnazya w Bochni 12,197 złr., w Złoczo- 
wie 14,196 »łr.; g mnazya realne w Brodach (nie- 


miechie) 26616 złr., w Drohobyczu 26,507 złe „| kan 


w Jaśle 21,511 złr., w Kołomyi 27.145 »łr., w Wa- 
dowicach 26086 złe; gimnazyum OO. Bazylianów 
w Buczaczu 200 złr; nadto dla drugiego gimnazy- 
um we Lwowie przeznaczono 356, a dla gimnazy- 
um w Brodach 15,000 złr. wydatku nadzwyczaj. 
nego; szkoły realne we Lwosie 41,721 złr., 
w Jarosławiu 28,199 złr., w Stanisławowie 20,975 
złr., w Stryju 22688 złr., niższa szkoła realna 
w Tarnopolu 13,898 złr., szkoła realna w Krako- 
wie 48,079 złr.; razem przeto na szkoły średnie 
170,330 złr. (na całe państwo 3 947,134 złr.); 

3) na specyalne zakłady naukowe i na szkołę 
akuszerek we Lwowie 2215 złr.; na szkołę sztuk 
pięknych w Krakowie 16006 złr.; na szkołę ry- 
sanków we Lwowie 3 300 złr.; na szkcłą przemy- 
słową w Krakowie 36 973 złr.; razem przeto 58,499 
sr. (na całe państwo 355,704 złr.); 

4) na seminarya nauczycielskie: męskie we Lwo- 
wie 36,552 złr., w Rzeszowie 17,180 złr., w Sta 
nisławowie 19,345 złr., w Tarnopolu 20,335 żłr., 
w Tarnow.e 18,375 złr., w Krakowie 21,240 złr.; 
żeńskie we Lwowie 21,663 złr., w Przemyślu 16,375 
złr., w Krakowie 25,324 złr.; razem tedy 193,215 
złr. (na całe peństwo 1,299,836 słr.); 

5) na ogródki Fróblowskie i wykształcenie ogro- 
dniczek 4060 złr. (na całe państwo 21,710 złr.); 

6) dodatki ze skarbu na szkoły normalne 54,943 
zir. (0a całe państwo 151,112 zir.); 

7 w tytule fandacyj (głównie na uczniów wiedeń 
skiego Theresianum.) 12,477 złr., dalej subwencya 
na krakowskie Sukiennice 5,000 złr. jako czwarta 
i ostatnia rata, która była płatna w r. 1863, ale 
wówczas przepadła; razem 17,477 (na całe pań- 
stwo 211,544 złr.); 

Dochodów zaś jest z Galicyi w dziale oświecenia 
co następuje: 

1) z uniwersytetów i t. p. 11,850 złr. (z całego 
państwa 207,191 złr.); 

2) ze szkół Średnich 155,305 złr, (z całego pań- 
stwa 693,608 złr.); 

3) ze specyalnych zakł. nauk. 506 złr. (z całego 
państwa 24,596 złr.); 

4) z seminaryów naucz. 873 złr. (z całego pań- 
stwa 65,312 złr.); 
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5) z ogródków Fróblowskich 300 złr. (z całego 
państwa 2000 złr.); 

6) z fandnszu ną studya 13,438 złr. (z całego 
państwa 83,068 złr.) 

X. Ministerstwo skarbu. Wydatki 73,686,550 
złr. (na rok 1878 uchwalono 78,241,592 złr.); do- 
chody 338,656,979 złr. (na r. b. uchw. 325,412,000 
złr.) 

Z działu adminiatracyi fiaansowej nie wyszczó- 
gólniamy wszystkich wydatków na Głalicyg wedle 
poszczególnych tytułów i różnie między prelimina- 
rzem na r. 1879 a uchwałami na r. 1878, w o- 
gólności zmniejszają się one lub powiększają w sto- 
sunku innych krajów; tylko wydatki na regolacyę 
podatku gruntowego stanowią tu wyjątek, a przed- 
stawiają s'ę jak następuje: Na wszystkie w całem 
państwie komisye i podkomisye krajowe wydatki 
na r. 1879 8a preliminowsne w sumie 2,492,580 
r., t. j o 49,920 złr. mniej, niż na r. 1878 u- 
chwalono; z samy tej przypada na Galicyg 659,090 
złr., t. j. o 83,760 złr. więcei; mianowicie przypa- 
da na komisvę krajową we Lwowie 303 120 złr. 
(w r. b. 216,000), na rodkomisyę w. Tarnopolu 
170.700 złr. (w r. b. 172900), na nodkomisvę 
w Krakowie 185270 złr. (w r. b. 186,430). To 
tak znaczne pomnożen'e wydatków na komisyę 
lwowska wynika z również znacznego pomnożenia 
liczby geometrów. dyurnistów pomierowych i elewów 
samodzielnych. Nadto z dzieła kasowości ogóliej 
wymienić należy kwotę 111,087 złr. jako sumę 
płatnych w r. 1879 rat zaliczek bezprocentowych 
udzielonych w r. 1876 dotkniętym kląskami gmi- 
nom wiejskim w Galicyi. 

W dziale wydatków na koszta dochcdrenia pod- 
staw podatkowych, wymiaru. ściągania i egzekucyi 
poborów bezpośrednich spotykamy się rnowu z nie- 
stosunkowo wielkiemi liczbami odnoszącemi się do 
Galicyi, na które już w roku zerzłym zwracaliśmy 
uwagę. I tak koszta dochodzenia podstaw, wymia- 
ru i ściągania Ba znów preliminowane na 50,000 
złr. (na całe państwo 66 000 złr., tak eamo jak na 
r. 1878), koszta egzekucyi zaś na 45 000 złr. (t.j. 
tyle co na r. 1878; na całe państwo zaś 209 000 złr., 
t.j. o 69,000 więcej). Stosunek kosztów egzekucyi 
miedzy Galicyą a całem państwem staje się w r. 
1879 mniei rażącym, z 32,,,% bowiem schodzi do 
21.5;,%; sle w porównaniu z inaemi krajami z 0- 
sobna zawsze jeszcze razić nie przestaje. Na równi 
z Galicya stawa w r. 1879 Dolns Austrya z sto 
licą Wiedniem (w r. 1878 fignrownła tylko z złr. 
16 000), dalej id:is Styrva z 35 000 złr. (w r. b. 
15,500 złr.), następnie Morawa z 18.000 złr. (wr. 
b. 10000 złr.). Czechy z 15,000 złr. (w r. b. tak 
samo). Stosunek ten atoli znajduje właściwą ilu- 
stracyę dopiero przez porównanie liczb wyrażają- 
cych odsetki od zaległości podatkowych. Tu ne- 
samprzód idzie Dolna Auitrya z 200.000 złr. (w r. 
b. 180000 złr.), dalej Czechy z 90 000 złr. (w. r. 
b. 85.000 złr.). potem doriero Galicya z 55 000 złr. 
(w r. b. 50000 złr.). a dalej Styrya z 20,000 złr. 
(w r. b. tak samo). Na całe państwo winszą od- 
setki od zaległości podatkowych 417,000 złr.; gdy- 
by tedy koszta egzekucvi były obliczane w stosun- 
ku zaległości, przypadłoby na Galicyę 13 ,,,% wszy- 
stkich na całe państwo kosztów egzekucyi. Rozu- 
mie cię, że koszta egzekucyi wracają się skarbowi 
sowicie; z Galicyi mianowicie znów sowiciej niż 
z innych krajów. Opłaty bowiem od egzekwowa- 
nych wyncszą w Galirvi 60 000 złr..(tak samo jak 
w r. b.); przewyższa Galicyę tylko Dolna Austrya 
z liczbą 65000 złr. (w r. b. 45,000 »łr.), sle ni- 
żej stoi Styrya z 40 000 złr. (= r. b. 26,000 złr.). 
dalej Morawa z 20000 »łr. (w r. b. 12.000 złr.) 
następnie C echy z 16,000 złr. (wr. b. tak samo). 
Z czego wszystkiego wynika, że w Galicyi i w Sty- 
ryi mimo nienajwiększych zaległości podatkowych 
egzekucya podatków jett prowadzena najenergi- 
czniej, niewatpliwie dla tero, że kraje ta są ubogie 
i ztąd nie dają skarbowi takich gwarancyj co do 
uiszczenia podatków, jax kraje bogate. 


(D. c. n.) 
Rosya. 


Bałgarowie, jak wiadomo, zajęci są obecnie wy- 
borem dla siebie panującego księcia. Otóż sgitacye 
wyborcze tak bardzo interasują prasę rosyjską, że 
w każdym z dzienników Spotkać się można z ar- 
tykułami, występującemi przeciw lob za wyborem 
tego Inb owego kandydata; tendencya jednak tych 
artykułów, mniej lnb więcej zamaskowana, zawsze 
jest jedna: że najwłaściwszym dla Bałgarów kwię- 
ciem byłby jenerał Ignatiew, „jako doświadczony 
przyjaciel Słowian bałksńskich, obeznany grunto- 
wnie z ich potrzebami i sspiracyami, a przytem 
mogący swą osobą utrwalić spójn'ę, którą łączyć 
powinna Bułgaryę z jej wySwobodzicielką i opie- 


potrzebuje spokoju, aby mogła rozwijać się i kwitnąć. 
Przeciw temu występują St. Peter. Wiadomosti, 
powiadając, że obawy organa finansistów peters- 
burskich są co najmniej zbyteczne. Rosya chociaż 
pragnęła zawsze unikać wszelkich podejrzeń Euro- 
py, nieuniknęła ich jednak, niech więc i teraz jesz- 
cze podejrzenia padaą na Roszę: to jaż rzecz obo- 
jętna. Zresztą Earopa rozumie d :konale, co jest 
potrzebaem Rosyi na zółwyspie B łk.ńskim i wie, 
że Rosya dobijać się będzie swych celów wszelkie- 
mi możliwemi środkami. Przez zrzeczenie się br. 
Ignatiewa ofisrowanego mu priez Bułgarów zasz- 
czytu — Europa nie uspokoi się i nie poprzestanie 
patrzeć na R syg podesrzliwie. „Jeżeli tedy wybór 
jen. Ignatiewa ma być pożytecznym dla Bułgaryi 
i dla Rosyi, to nie:h przyjdzie do skutku, zawsze 
to lepiej, nie trzeba bowiem zapomiueć mądrego 
aforyzmu: beati possidentes.“ 

— Z powodu częściowej demobilizacyi armii o 
kupacyjnej sustryackiej, dzienoiki rosyjskie wystę- 
pują z zarzutami, że jest ona przedwczescą a przed- 
sigwziętą została chyba z konieczności, dla chwilo- 
wego zamknięcia ust przeciwko okupacyj. St. Pet. 
Wiedomosti :apewnisją na zasadzie otrzymanych 
jakoby wiadomości z Bośni, że w miarg wyc fywa- 
nia wojsk austryackich z zi:m «kupowanych, rach 
złowrogi między muzułme ńską częścią ludaości wzra- 
sta i niezawodnie zmieni się wkrótce w nowe pə 
wstanie, skoro tylko znaczniejsza część armii oku- 
pacyjnej zostanie wyccfiną, Rozumuje zatem dzien 
nik rzeczony, że jakkolwiek ważne tradneści figan- 
sowe ma do zwalczenia Austrya, skoro tylko raz 
przedsięwzięła zbrojną okugacyg i zasngażowała 
w tem godność swą i honor jako mocarstwa pier- 
wszorzędnego, powinna była doprowadzić ją do 
kcńca całą siłą zbro)ną, będącą dotychczas w dzi. - 
łauiu, inaczej bowiem cała robota ns ne i albo 
rozpoczynać ją będzie musiała od początku, albo 
dać za wygraną ttanowczo i resztę wojska wyc. fać. 
Zmniejszając do połowy armię okupacyjną, hr. An: 
drassy czyni ustępstwo nieprzyjaznym partyom i 
zarazem liczy może na to, że załagodzi tym 6p<- 
sobem Turcyę i skłoni ją do zawarcia konwencji. 
Ale rachuby te zawiodą, a tymczasem stać się mo 
że, że pozostała w Bośni nieliczna armia zostanie 
wymordowana w pień przez kilkakrotnie s.lnie,- 
szych i rozzuchwalonych p»wstańców i przez ligę 
albańską, która nietylko nie zmn ejsza, lecz nawet 


wiedział i dzieci się nie spostrzegły; tylko nazajatrs 
mówiły z płaczem sąsiadowi że głodne, że matusia 
się nie rusza i nie chce gadać. Sąsiad, szewc ubogi, 
ale dobrego serca zajął się pogrzebem i obszedł zna- 
jomych i zebrał tyle, że wystarczyło na trumnę i żeby 
ją zawieść na cmentarz, A że dzieci nie można było 
zostawić w izbie przy trupie, więc tymezasem wziął 
ich czworo do siebie i piąte przyjęła jedna pani mi- 
łosierna. Wziąć było łatwo, lecz co potem? Sam ma 
własnych pięcioro i z niemi wraz z żoną mieści się 
w jednej isdebce; gdy przybyły cztery sieroty, trze- 
ba było pomieścić i wyżywić jedenaście. Na dwoje 
rąk biednego szewca to za wiele! Idzie więc do Ma- 
gistratu. Magistrat odsyła go do Sądu. Sąd mianuje 
go opiekunem pozostałych sierót, zapewne dla tego, 
że matkę z litości pochował. „Ależ, Bą- 
dzie, jakże ja mam być opiekunem tego drobiazgu, 
kiedy swoim zaledwo wystarczę. Nie, dali Bóg nie mo- 
ge!“ — „Dobrze, odpow.ada Sąd, poszukamy kogoś s ro- 
dziny, ale będziesz się niemi tymozasowo opiekował". 
A z czegóż je żywić?“ „To nie nasza rzecz, odpowiada 
Sąd. idź do Magistratu!“ 

Idż do Sądu! Idż do Magistrata! To wszystko do- 
brze, pomyślał szewc, ale przez ten czas kto będzie 
za mnie szył buty i co ja mojej żonie x miasta przy- 
niosę? Jednak rusza na ratns i jak umie, najgorę- 
cej prosi o pomoc pana burmistrza. „Dobrze, dobrze, 
odpowiada burmistrz, zrobi się to później, ale teras 
nie mam czasu“, I wistocie nie miał czasu, bo jako 
deputowany wyjeżdżał do Wiednia. (Nawiasem położę 
tu pytanie: Kiedy też wyjdzie prawo, które zakaże 
obierać burmistrzów i profesorów na deputowanych 
do Wiednia, jeśli nie przyrzeką, że po wybraniu swe 
urzędy złożą?) Biedny szewc z niczem powrócił do 
domu i przy lampce na całą noc zasiadł do warsztatu. 

Cóż myślicie, jak się skończyło? Wcale się nie skoń- 

czyło; sieroty jak były tak są u szewca, który za to, 
że umarłego z miłosierdzia prgrzebał, widzi się ob- 
ciążonym czworgiem istót, dla których nie ma żadne- 
go obowiązku i musi na nie pracować po nocach. 
I to dobre, że po żniwach jest trochę roboty. Trwa 
to już bez mała od miesiąca, a Magistrat, Sąd i Sta- 
rostwo nie mogą na to nie poradzić! Przyznać 
że to wypadek godny uwagi, a następstwa jego mu- 
szą być takie, że gdy umrze jakiś ubogi, nikt pewno 
nie zajrzy do jego chaty, nie zajmie się pogrzebem. 
Trupa z domu nie wyniosą, aby nie'musiano brać sie- 
rót do siebie i żywić je za darmo.... 
W innem mieście, chcę mówić o mieście, gdzieby 
byli prawdziwi Chrześcianie, znalazłaby się na to ra- 
da. Sprowadzonoby oddawna Felicyanki, albo Siostry 
Miłosierdzia, albo Służebniozki Matki Boskiej, albo 
inny jaki zakład dla ubóstwa przeznacz”ny, a mia- 
noby i o chorych w ich mieszkaniu pamięć, i staroć 
znależliby jakąś pomoc i sieroty przytalisko i opa- 
trzenie. Prawda, kosztowałoby to kilkaset, może tysiąc 
florenów rocznie, ale kiedyż i komuż na takie rzeczy 
zabrakło? Szłoby trudno z początku, być może, ale 
byle chęć była poczciwa i wytrwała, Bóg nie odmó- 
wiłby swego błogosławieństwa. Gdzie takie domy 
chrześciańskiego miłosierdzia nie istnieją, tam nie tyle 
pieniędzy brakuje jak serca; tam z pewnością nie 
muszą dopełniać swojej powinności ci, do których tego 
rodzaju opieka przedewszystkiem należy. 

— We Lwowie Stanisław Bommer, oficyalista pry” 
watny zaczaił się wczoraj wereśnie rano na ulicy HA 
swego siostrzeńca Juliana Przedrzymirskiego, q 
ka pocztowego, gdy ten wychodził z domu, i dał dań 
trzykrotnie ognia z rewolwern. Dwie kule obraziły 
Przedrzymirskiego w głowę a trzecia ugodsiła go 
w szyję niebezpiecznie. Dwaj wyrobnicy przechodzący 
w chwili zamachu, nie ruszyli się woste, dopiero gdy 
ranny padł a napastnik rzucił się jeszcze ha niego 
i kijem bił go po głowie, zbiegło się więcej ludzi 
i przytrzymano napastnika. Powodem zamachu były 
stosunki familijne. 

— Niedawno zmarły w Kolonii bar. Abraham Oppen- 
heim uczynił testamentem żonę swą z domu Beifuss 
uniwersalną spadkobierczynią. Porobił on jednak le- 
gsta jako to: wychowanicy swojej, żonie swego sy” 
nowca milion talarów, swojej s'arej szafarce 100, 
talarów i każdemu z synowców Edwardowi, Alberto- 
wii Feliksowi, synom swego brata po trzy tysiące ta- 
lsrów na pamiątkę. Znaczną część spadku ma użyć, 
jak donosi Köln. Ztg, spadkobierczyni według „zns- 
nyob szamiarów* estatora. Baronowa Oppenheim ma 
się przeniść do Frankfartu a lato przepędzać w u: 
rządzonym z książęcym zbytkiem zamku Bassenheim 
pod Koblencyą. 

— Pewnego rana, jak donoszą z Rzymn 24 b. m. 
Germanii, przed ogłoszeniem pisma Ojca 6. Leona 
XIII do kardynała sekretarżn stanu Niny. zassło 
w Watykanie następujące zdsrzenie: Gdy już minęła 
zwykła godzina, w której Papież wstaje z łóżka, 
zapukał kamerdyner papieski zwolna do drświ ày- 
pialni Leona XIII i nie otrzymał żadnej odpowie- 
dzi. Nie wiedząc jak dalej postąpić, zasięgnął rady 
będącego na służbie Monsignora i oba udali się do 
drzwi, do których kamerdyner zapukał powtórnie, lec% 
nie z większym skutkiem. Wtedy w obawie czy się 
Papieżowi co nie stało, ośmielił się kamerdyner s8- 
pukać silniej, lecz i ną to mie nastąpiła odpowiedź. 
Dopiero, gdy zaczął gwałtownie poruszać klamk4, 
gdyż Leon XIII zwykł drzwi zamykać na laoe, pow 
Papież, otworzył drzwi i rzekł z uśmiechem przecie” 
rając sobie oczy: „A to pięknie, wczoraj siadłem przy 
biórku, aby pracować, i jak się teraz przekonywam, 
sen zaskoczył mnie niespodzianie przy pracy“. Swie- 
ce paliły się jeszcze na biórku. 

— Dzienniki rosyjskie donoszą o następującym Wy- 
padku, który się zdarzył na stacyi kolei żelaznej 
Woroneżsko-rostowskiej, Kamenskaja. D. 15 b. m. 
w nocy miały się rozminąć na tej stacyi dwa po 
ciągi: wojskowy z Rostowa i towarowy z Woroneżś. 
Przybył naprzód towarowy i po krótkim przestanku 
udał Się w stronę Czerkaska, wojskowy zaś 
dłużej na stącyj, Tymczasem w pół godziny po odej- 
ścin tamtego usłyszano na torach stacyowych nie- 
zmierny trzask i łomot, Noe była bardzo ciemna, 1- 
rzędnicy więc i służba stacyi nie dojrzeć zrazu mie 
mogli; dopiero uzbroiwszy się latarniami spostrzegli 
na torach opodal od stacyi wielką, piętrzącą się ko- 
pę gruzów, zkąd dobywały się jęki i wołania o po” 
moc, którą jednak nie łatwo przynieść można było 
z powodu nagromadzenia wielkiej ilości wagonów to" 
warowych i całych połamanych na gruzach wagonów 
przewożących żołnierzy, Rankiem dopiero zdołano je” 
ko tako usunąć przeszkody i wydobyto z pod góry 
wagonów i towarów 25 żołnierzy zabitych lub udi 
szonych i kilkunastu rannych mniej więcej ciężko: 
Śledztwo wykryło, że katastrofa zaszła z powodów” 
następujących: od pociągu towarowego, kiedy joż 
się zbliżał do następnej stacyi, odczepiło się kilka 
naście wagonów; maszynista i konduktor spostrse 
gli to nierychło, a spostrzegłszy, wrócili się z loko” 
motywą, aby dogonić i zabrać oderwane wagon) | 
lecz rozpędziwszy się zanadto, popchnęli je i nadal 
im pęd tak silny, że potoczyły się torem właśnie 
samym, na którym stał pociąg wojskowy i zetkn4” 
wszy się z nim przy samej stacyi, zgnietły go 
miazgę prawie. 


znacznie powiększa swe siły. Hr. Andrassy tady — | 
zdaniem St. Pet. Wiedomostit — igra losem częśu 
armii, narażając ją na zgubę prawia pewcą, b, le 
tylko pozostać na swem stanowisku. Jest to poli- 
tyka interesów osobistgca; to też niedziw, że hr. 
Andressy tak bardzo jest dziś niepopularnym w ca- 
tej Austryi, a nawet w Węgrzech. 


zna 
Kraków 30 pażdziernika. 


Dzień dzisiejszy zwiastuje już porę wstępną do zi- 
my, i jakby zapowiedź przyszłego śniegu. Spieszą s'ę 
przeto z pokończeniem budowli, które na zimę po- 
kryte być mają dachem, a to zarówno budynki pu- 
bliczne jak domy prywatne, których tego lata przy- 
było :'sporo, a inne oblekły nową szatę. Zamknięcie 
tego roku budowłąnego w Krakowie, przedstawia zna- 
czny wzrost miasta i postęp w jego upiększeniu. 

— Na pomnik Piusa LX w katedrze na Waweln 
żlożono: składka parafian w Polance wielkiej 8 złr. 

=+- Dla wygnańca X. Ruszkiewieza na wyspie Zingst 
złożono: X. Dr.J.. Pelczar, prof. Uniw. Jagiellońskie- 
go 3 złr. 

— Wozoraj umarł tu Tadeusz Grzywiński, dy- 
rektor muzyki kościoła N. P. Maryi, przeżywszy lat 42. 

— W Prusach przytrzymano przed niejakim cza- 
sem trzech cyganów oprowadzających niedźwiedzie i 
znaleziono przy nich 20,000 złr. w austryackiem zło- 
cie i w austryackich biletach bankowych. Ztąd wzro- 
sło podejrzenie, że cyganie byli może sprawcami kra- 
dzieży w kasie wojskowej anstryackiej w Serajewie. 
Gdy atoli śledztwo zarządzone przez komendę 2ej 
armii okupacyjnej w Serajewie, wykazało bezzasa- 
dność tego podejrzenia, władze prnskie odstawiły cy- 
ganów do granicy austryackiej, a dziś żandarmi przy- 
prowadzili ich do Krakowa i- oddali Dyrekcyi policyi. 
Dwóch z nich zostanie odesłanych do miejsca swego 
pochodzenia do Węgier, a trzeci do Bośni. 

— Skawina 28 pażdziernika. 

W dniu 24 b. m. wykopano garnek pieniędzy mie- 
dzianych w Korabnikach, wywożąc nawóz z obory 
włościanina Chmury. Pieniądze te pochodzą z czasów 
Jana Kazimierza: jedne z r. 1663, drugie z 1664, 
inne zaś 1665. Na każdym grosza znajduje się wi- 
zerunek Jana Kazimierza, na stronie odwrotnej zaś 
na pieniądzach z r. 1663 i 1664 orzeł polski z krzy- 
żem w środku a na pieniądzach z r. 1665 pogoń li- 
tewska, u spodu której głowa mająca najwięcej po- 
dobieństwa do herbu „Ciołek“. Na innych z pogo- 
nią, są u spodu jakieś litery, jeżeli się nie mylę 
w środku z sobą kreską połączone (K-P). Staraniem 
mojem obecnie jest sprowadzić do siebie cały ten 
zbiór a potem odesłać go do archeologicznego gabi- 
netu w Krakowie. Dr Świórz. 


— Jarosław 29 października. 

W Chinach, kiedy głód panuje a rodzina liczna 
i uboga, nowo narodzone dzieci rzucają wieprzom na 
pożarcie. W 'Turcyi można spotkać ludzi z bliznami 
i wrzodami na ciele, leżących obok drogi, a nikt 
z przechodniów »a nich nie spojrzy. U nas, w Jaro- 
sławiu, tak żle nie jest, dzięki Bogu, ale nie wiele 
brakuje. Nie wiem jak się dzieje po innych mia- 
stach galicyjskich z chorymi, ze starcami x zwła- 
are z sierotami; chcę tylko to opowiedzieć co tutaj 
widzę. 

Nie dawno temu, zawołano jednego księdza do u- 
mierającego na przedmieściu. Chorym był ubsgi oze- 
ladnik stolarski, który wraz z żoną zajmował połowę 
maleńkiej izdebki czyli właściwie jedno tóżk » Gdy 
go ksiądz wyspowiadał, zapytał żony od jak dawna 
jest w takim stanie? „Już od tygodnia jak ciężko 
zachorował i chociem mu dawała i cliwy i octa i 
cukra i herbaty, nie mu się nie polepsza i coraz go- 
rzej i gorzej.* „A cóż doktór na to“. „A skądżeby 
ja wzięła pieniędzy na doktora — odrzekła szlochając — 
i jeszcze na fijakra, żeby go Sprowadzić*, "Toć się 
wyzbyłam z ostatniej przyodziewy, żeby co czynić 
dla niego i dla siebie. On chory a ja go mszę pil- 
nować i nie też zarobić nie mogę. „Więceście nie po- 
ałali po doktora? A nie, proszę Jegomości*. Ksiądz 
jaż na to nic nie rzekł, ale sobie pomyślał, Jest w Ja- 
rosławiu pietnastu lekarzy. Juścż nie ich winx, że 
żaden nie przyszedł, skoro żadnego nie wezwano, aleć 
zawsze rzecz to dziwna, żeby w mieście takiem mógł 
ktoś chorować przez tydzień niebezpiecznie i żeby 
żadnego nie było przy nim ratanku, prócz octu i 
oliwy !... 

Drugi wypadek taki. Na tem samem przedmieściu 
umiera wdowa, matka pięciorga dzieci, z których naj- 
starsze ma 12 lat, Umarła w nocy i nikt o tem nie 


ką — Rosyą*. Tera” dzienniki rosyjskie otrzy- 
mały wiadomość, którą podnoszą x nietajoną rado- 
ścią, że Bułgarowie, wsiąwszy pod rozwagą roz- 
maitego rodzaja powody 1 względy, usunę'i kandy- 
daturę Bratiano, Risticze, Bibesko i ks Battenber- 
ga i zdają się skłaniać stanowcza ku wyborowi jen. 
Ignatiewa. — Russkaja Prawda powiada, że we- 
dług najpewniejszych w tej mierze władomości, wy- 
bór jen. Ignatiewa ma wszelkie szanse powodzenia 
Bułgarowie pragną dowieść przez popieranie tej 
kandydatury, swej głębokiej wdzięczności dla Igna- 
tiewa, „który pierwszy dał impuls ruchem rewolu- 
cyjnym Słowian bałkeńskich i tym sposobem stał 
się głównym sprawcą wyswobodzenia Bułgaryi z ja- 
rzma tureckiego“, Ponieważ traktat berlńzki u- 
chwalił, że księciem Bułgarskim może być wybra- 
nym ten tylko, kto posiada obywatelstwo w tym 
kraju. Bułgarowie zatem mają ofiarować wkrótce 
patent «bywatelstwa ojcu jenerała Tgnatiewa, aby 
syn eo ipso stał się rodowitym Bułgarem, posia- 
dającym kwalifikacye do wyboru. Tak samo ojcu 
panującego, dziś w Rumunii księcia Karola, Ru- 
muni ofiarowali byli patent obywatelstwa swoiego 
kraju, aby usunąć wszelkie przeszkody do wyboru 
na tron syna. Russkij Mir otrzymał wiadomość 
z Wiednia, że gabinet ustro-węgierski wszelkiemi 
sposoby stara się obalić kandydaturę jen. Ignat.e- 
wa, nie szczędząc w tym celu zachodów i kosztów, 
przez tajemnych swych sjsntów w Bułgaryi. Prusy 
też mają w tym względzi” popierać Au'tryę. Z te- 
go powoda Birżewyja Wiedomosti wyraża ą obawę 
że wybor jen. Ignatiewa, gdyby przyszedł do sku- 
tku, mógłby stać się przyczyną nowych zajść i nie- 
porozumień między Rosją a mocarstwami enropej- 
skiemi. Zdaniem tego dziennika — nikt w Europie 
nieuwierzy, aby wybór 1a tron bułgarski byłego 
posła rosyjskiego w Konstantynopolu był dopełaro- 
ny z inicyatywy ganych Bułgarów i z ich niezale- 
żnej woli, przeciwnie — będą przekonani ws*yscy, 
że stało się to skutkiem :ntryg rosyjskich w celu 
zagarnięcia nowego księstwa bułgarskiego pod bsz- 
pośrednie, nieogranic:one wpływy Rosyi. Oczywiście 
że wynikną stąd komplikacye i starcia wcale dla 
Rosyi niepożądane, a których polem stanie się Bał- 
garya, która w początku swego politycznego źycia 
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— Wspomnieliśmy już o zamierzonem małżeństwie 
panny Rothschild z Frankfurtu. Dzienniki doniosły, że 
wyjść ma za księcia de Guise, który, jakeśmy nad- 
mienili, nie egzystuje, gdyż rodzina tego nazwiska 
oddawna wygasła. Tymczasem dzienniki prostują te- 
raz nazwisko narzeczonego, jest-nim książę?de Guiche, 
wdowiec po księżniczce Beavau Caon, syn księcia 
Gramont. Małżeństwo to skoligaci Rothschildów ż ro- 
dzinami: Choisenlów, Gontaut - Biron, Segurów i 
d' Aubusson. 

— New York Herald donosi, że p. Edisson wy- 
malazca fonografu zajmuje się wydoskonaleniem wy- 
nalazku, który jeżeli się powiedzie, stanie się praw- 
dziwem dobrodziejstwem dla pozbawionych wzroku. 
Sprawozdawca dziennika odwiedzając Pp. Edissona 
w jego pracowni był świadkiem, jak tenże wlewał 
wodę do butelki z płynem i później mieszaniną tą na- 
pisał kilka słów na ówiartce papieru. Pismo było 
blado szare, i po chwili brzegi liter zaczęły wystę- 
pować i twardnieć a pismo nabierało widocznej wy- 
pukłości. „Dotknij pan pismo to paleem* rzekł p. E- 
disson, odgadniesz przez dotknięcie każdą literę,“ I 
tak się stało rzeczywiście. „Ślepi, mówił p. Edisson 
dalej, mają bardzo delikatna czucie, pisząc tym atra- 
mentem mogą oddaleni porozumiewać się i myśli swe 
utrwalać, co im otworzy nową erę postępu i zadowo- 
lenia, lecz chcę aby mój wynalazek był zupełnym i 
pracować będę, aby literom nadać większą plasty- 
czność*, 

Windoraośe? polieyjne s 

Jan Więcek, parobek wójta z Łobzowa, puścił ko- 
nie swego służbodawcy na grunta dworskie, a gdy 
stróż polowy konie zajął, Więcek ukryty za murem 
wypadł i usiłował konie odbić, a gdy mu się to nie 
udało, dobył pistoletu i odgrażał się. Stróż uwolnił 
przeto konie, a Więcek mając je w ręku, wystrzelił 
na wiatr. Policya aresztowała go; równie jak 4 oso- 
by za pijaństwo. 

TEATR. Wo czwartek dnia 31go października. 
Komedya w 3 aktach z francuskiego, przez Henne- 
quina i Nanjaca: Lolo („Bèbè“). — Początek o go- 


dsinie 7-mej. 
` — Wystawa nienstająca Towarzystwa Przyjaciój 
astuk pięknych otwarta codziennie od godz. lej do 
4ej prócz poniedziałku. Wstęp w niedzielę 15 centów, 
w dnie powszednie 30 gentów. ł 

—- Dnia 29go pażdziernika pochmurno, chłodno; 
termometr od 6'0 doszedł do 11:0 O. — Baromatr 
z małym ruchem; rano o 66) dnia 30go październi- 
ka stan jego był 737 9 milim; termometru 2:2 O. 
Wiatr poładniowo: zachodni. 
| — We ozwartek dnia 31go października: Wigilia: 
å. Lnoylli panny męcz. 


Wiadomośsi bibłiozrrafiercwe. 
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Wiedeń 27 października. 


Nadzieje, które sobia robiono po zawarciu po- 
koju berlińskiego, nie spełniają się wcale; nie tylko 
mie ma żadnej mowy o przedsiębioratwach i no- 
wych spółkach akcyjnych, które miały powstać, ale 
nawet, jak gig zdaje, nadchodzą dla pfer fiianso- 
wych dość ciężkie czasy. Stan rzaczy, który za- 

my traktatowi z 13 lipca r. b., podobny 
jest do rozejmu bez oznaczonego terminu wypo- 
wiedzenia; oprócz tego zaszły komplikacye na da- 
lekim Wschodzie, i kto wie, czy padnięcie pier- 
wszego strzału bądź w Axyi, bądź w Europie, nie 
jest kwesty niy oaao p A = 
"(a me sprawy i stosunki m sństwowo ma 
w każdym razie piętno nie naj to skotkiem 
przedłużania się kryzys ministeryalnej, sfery fiaan- 
sowe i spekulacyjne muszą jednocześnie zwrac: 
p. pa dki miejscowe. Nareszcie niepodo- 
bna im patrzeć z obojętnością na insolwencye szko- 
ckie i które mogły być wywołane przez 
zbrodnicze i niesłychane nadużycia popełnione w je- 
duym banku, ale których następstwa przybrały na- 
der groźną postać. Liczba większych bankructw 
d znanych dochodzi do dwudziesta kilku, a 
zbiorowe passywa upadłych instytutów i domów 
bankowych, wynoszą blisko dwadzieścia milionów 
fantów szterlingów. Aby tak kolosalne straty mo- 
gły nie pociągnąć za sobą innych podobnych wy- 
padków i aby kryzys miała się ograniczyć na sfe- 
rąch czysto bankowych, tem trudniej przypuścić, 
ża i przemysł angielski znajduje się teraz w opła- 
kanej stagnacji, i że export jego wyrobów doznał 
ogromnego zmniejszenia. Już dawniej miałem spo- 
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ka krajowa galicyjska 
indemnizacyjne galio. 
sty zast. Tow. kredyt. ziem. 
zast. Tow. kredyt. ziem. 
hipoteczne bauku hipot. 
dłużne galic. zakł. włośc. 
gst. g. z. kr. z. wKrakowie, zwrot 
36 lat, srebrem za 100 zł. w.a. 
zast. g. z. kr. z. wKrakowie, zwrot 
36 lat, banknot. za 100 zł. w. a. 
zast. g. z. kr. z. wKrakowie, zwrot 
za 18 lat, banknot. za 100 zł. w. a. 
listy zast. g. z, kr. z. wKrakowie, zwrot 
t banknot. za 100 zł. w. 8. 
ku gal. d. h. i p. w Krak. (100%) 
listy zastawne KróLfPol. ser. I.*(za100r.)| * 
listy zastawne Król. Pol. ser. II. (a 0: 
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zastawne Król. Polskiego (za 100r. 

listy likwidac. Król. Polskiego (za 100r. 
Akcye kolejowe i bankowe: 

Akoye kolei Karola Ludwika _ po złr. 200 

» Lwowsko-Czerniow. „ „ 200 

» hipot. we Lwowie wpł. 300 zł. « 

» . banku gal d.h.i przem.wKrak. „ 
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gobność nadmienić na podstawie cyłer statystycz- 
nych, że się amerykański wywóz na niekorzyść An- 
glii powiększył, i że amerykańskie fabrykaty w sa- 
mej Avglii robią konkurencyę angielskim produ- 
ktom; tyczy Się to szczególnie wyrobów żelaznych 
ipo części bawełnianych. Ale i Belgia produkuie nie 
tylko taniej, ale nawet lepiej, niż fabryki angielskie. 
Różnica między przewozem zagranicznym a wywo- 
zem angielskim przyrasta ciągle od kilku lat, sle 
na niekorzyść tego exportu; w r. 1875 wynosiła 
ta różnica 150 milionów. w 1876 r. 175 milionów, 
a w 1877 r. 195 milionów fantów sterl'ngów. Te 
cyf:y dają najlepsze wyobrażenie o upudku indu- 
stryi i rachu handlowego w Anglii. Przyczyną teg” 
upsdku jest najprzód ogólne, od 1873 roku zmniej- 
szenie konsumpcyi i popytu, powtóre zużytie do- 
ktryn wolnego bandlu i dążność do systemu pro- 
tekyjnego, która zaczyna panować we wszystkich 
niemal krajach stałego lądu, a po trzecie, że wy- 
roby angielskie straciły w ostatnich czasach wiele 
z swoj dawnej doskonałości. Nie można się więc 
dziwić upadkowi exqortowego handlu angielskiego, 
i należy się obawiać następstw tamtejszego przesi- 
lenis, którego. Świeże ingolwencye może są tylko po- 
czątkiem. 

D:ść, że od pewnego czasu nasz targ doznaje 
ssmych nieprzyjemnych wrażeń, które na Żaden 
spozób do tranzakcyi zachęcać nie mogą. Pod wzgle- 
dem rodzaju przyszłych operacyj finansowych pań- 
stwa, nie ma jeszcze nic pewnego; baron Pretis 
oświadczył wprawdzie, że się na wspólną pożyczkę 
nie zgadza, lecz wedlug prywatnych dorieśień z Pe- 
sztu, ma rząd prowadzić negocyacye z syndyka- 
tem zagranicznym, który jest gotów dać forszn8 
na zsstaw renty anstryackiej i węgierskiej, pod 
warunkiem, że austryacki minister finansów porę- 
czy i na kwoty zalitawską. Ta wiadomość sprawiła 
rod'aj popłochu na targu wartości państwowych, 
renta wegierska spadła na 81, a lubo nadchodzi 
termin listopadowy i wpłynięcie około 70 milionów 
za kupony i mieszkania, kantory zamiany nie żą- 
dają papierów lokacyjnych i nie myślą wcale o ro- 
bieniu zapasów. 


Wiedeń 28 października. 


-+ Na dzisiejszy targ na bydło rogate spędzo- 
no towaru z Głalicyi 754 sztuk, z Węgier 1151 szt., 
niemieckiego 142 szt., razem 2047 sztuk, czyli o 910 
sztuk mniej niż przed tygodniem. Nadto zapowie- 
dziano na środę 2176 sztuk bydła kontnumacyjnego, 
czyli o 457 mniej, Tak znaczna redukcya spędu nie 
mogla pozostać bez korzystnego wpływu na targ, któ- 
ry też był niezwykle ożywiony; szybko rozsprzedano 
wszystko po cenach o 2 złr. na 100 kilo wyższych. 
Zakupiono także już część zapowiedzianego bydła kon: 
tumacyjnego po 51—55 złr. — Płacono: opasy ga- 
licyjskie 52 — 591 złr., węgierskie 55 — 58'/, złr., 
wyjątkowo . 61. złr., niemieckie 58 — 62'/, złr., 
krowy 52 — 56 złr., buhaje 50 — 53 złr., by- 
dło z pastwiska galicyjskie 50—54'/, złr., węgierskie 
49 — 55 złr., bawoły 40 — 44'/, złr. za 100 kilo 
martwej wagi. =.. .. ; 

W Paryżu dnia 24go b. m. tendencya nio się nie 
zmieniła; płacono woły po 62-— 86ctm., skopy, któ- 
rych większa częć pozostała bez kupoa, po 75 — 95 
ctm. za 1; kilo. 


Wiedeń 28 pażdziernika, 
o wołów galicyjskich 


paszowych. 

Z powodu mniejszego spędu niż zeszłego tygodnia 
ceny poszły w górę o 2 złr. 

Galicyjskie stajenne płacono od 53, 58 de 591 zir., 
paszowe od 51, 54 do 541, złr., węgierskie stajenne 
od złr. 56 do 59, 61 złr., paszowe od50 do 55 złr., 
niemieckie od 58, 60 do 62 złr., targ był ożywiony 


wszystko sprzedano. 
Wilhelm Amtrowicr. 
Caffé Sttrbdk. 


Wiedeń 27 października. 

A ©kowita. — Na naszem targowisku w sku- 
tek bardzo słabego- popytu: i powszechnie zniżkowej 
tendencyi cena na nowo uległa zniżęe; nutnjemy 
28:25 — 28°50 złr. — Peszt, 26go października: 


ać [28-— — 28:25 słr. — Wrocław. 28g0 paździer- 


nika; na ernik 49'-— mark. płacono; na gru- 
dzień-styczeń 48:30 mark. ofiarowano. — Sz0xe- 
cin, 26go października: w miejsen 51'380 mrk. na 
październik 51-— mrk., na kwiecień-maj 50'90 mrk. 
— Berlin, 26%0 pażdziernika: w miejson 53:90, 
na pażdziernik 52'40 mark., na październik - listopad 
5070 mrk., na kwiecień-maj 5180 mark. — Pa- 
ryż, 26go pażdziernika: na ten miesiąc 61-75 frk., 
na listopad 60'50 frk.; na grudzień, 60:50 frk, 
Nafta. Wiedeń, 27go paździer.: za 50 kilo 
z ołem s dworca 8'75 zł. — Tryest, 26go paž- 
dziernika za 100 kilo bsz cła 12'75 sr. Brema, 
26go października za 50 kilo 9*— mrk, — Hamburg, 
26go pażdziernika: w miejscu 9'20 mrk., na paź- 
dziernik 9'25 mrk., na -grudzień 9'35 mrk. 
Antwerpia, %6go października: za 100 kilo 22— 


Listy zastawne: 


zakł. kred. ziem. austr. 
spłacal. w 33 latach 


aj, losów pożyczki austr. 
państw. z r. 1860 . . 

Losy pożyczk. z r. 1864 
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Wykaz dochodów 
Kolei Galicyjskiej Karola Ludwika. 


KrakówLwów| Podw. Al Razem 
| * R [e] mt. [e. 
d 11go do 20x 
października 1878 351,798]41 


62,419 |1: 


Od 1go stycznia 
do 10 pażdziernika) 7,195,406 1,981,511/31 zai i bi 


Razem | 7.434,786 12) 2,043,930 48] 9.528,71€]58 


SEEI ABNT. o e 
_ b. |o]__shr. Toj a ]e 

0d 11go do 20go „i 
paźdz. 1877 r. 836,477] 5 81,894 |3'| 418,371| 8 


Od 1go stycznia 


do 10 psźdz. || 7,541,889/69f 1,974,270/78] 9,516,160|42 


W 
Przyjechali do Krąkowa od d. 26 do 28 paździer. 

HOTEL POLSKI pod BIAŁYM ORŁEM. Hr. J. 
Koziebrodzki z Tarnopola, I. Stratecka z Warszawy, 
T. Kaliński z Piotrkowa, B. Kownacki z Kielc, W. 
Greyss z Innowrocławia, K. Chmielewski z Piotrkowa, 
O. Górkiewiczowa z Galicyi, E. Glińska z Aleksan- 
drowa, A. Strzałecki z Warszawy, J Strzałecki z War- 
szawy, M. Weiss z Kongresówki, J. Kleczewski z War- 


6ZAWY. 

HOTEL POLLERA. S. Laufer z Wiedais, J. Scha- 
wel, F. Hess z Pragi, G. Goldstücker z Kattowio, 
H. Tauber z Wiednia, J. Lubecki z Ustrzyk, E. Zibl- 
ke z Berlina, Z. Laudow z Prus, E, Skowroński 
z Bolechowa, 8. Arnheim z Opawy, B. Piątkowski 
z Kasznicy, A. Fröhlich z Wiednia, W. Frentsel z Wro- 
cławia, S. Haas z Wiednia, B, Bartha z Berna, J. 
Beck z Wiednia, W. Selak z Pragi, F. Porembski, 
F. Bertermann z Iwanowice. 


NADESŁANE. (2565-2-2) 


Dr wszech nauk lekarskich 


ZENON FRYDMANN 


em. sekundaryusz ©. k. pow. szpitala „Rudolfsstiftang“ 
w Wiedniu, osiądł'w Jaśle. 


GLAD POLITYCZNY. 


Depesze telegraficzne. 


Paryż 28 naźdr. Journal des Débats rozbie- 
rając artykuł Ruskiego Miru, radzący Rosyi potar- 
gać traktat berliński, mówi, że nie sądzi, aby ka. 
Bismark obojętnie pstrzył na przygotowanie takiego 
logu nierwszemu traktatowi jaki był podpisany 
X Berlinie, i którego on sam głównym był dzia- 

aczem. 

Paryż 19 psźdz. Niedokładne wprawdzie je- 
szcze wiadomości o rezultacie wyborów delegatów, 
mają przechodzić oczekiwania republikanów. Wiele 
Poaonów konserwatywnych wybrało republi- 

anów. , 

Rzym 28 paźdz. W skutku postanowienia rzą- 
du niemieckiego względem zwinięcia stowarzyszeń. 
rozesłał Watykan instrukcye do duchowieństwa nie- 
mieckiego, polecając mn, aby nie stawiało oporu 
temu krokowi i aż do wyniku rozpoczętych obrad 
utrzymywało stowarzyszenia czysto-religiine. (Wia- 
domość powyższa jest w tej formie bardzo podej- 
rzaną. Red.). Minghetti miał w Legnano przed 
wyborcami swymi mowę, w której rzekł, iż prawo 
dziejowe wypiera Turków do Azyi. Tradycye wło- 
skie wskazują Austryi Wschód; Włochy niemaią 
na Wschodzie żadnego bezpośredniego interesu, ale 
muszą wpływu swego bronić. Pełnomocnikom wło- 
skim w Berlinie nie pozostała nie lepszego do zro- 
bienia. Należy okazywać roztropność i lojalne u- 
miarkowanie rąsiedzkiemu państwu przyjaznemu. 
Wszystkie narody mają swoje stronnictwa trredenta. 
Życzenia względem sprostowania granie są prawo- 
wite, ale tylko dla mądrych ludów nastręczają się 
stosowne sposobności. Minister Bonelli zostanie 
mianowany senstorem. 

Konstantynopol 28 peźdz. Modyfikacye 
programu angielskiego reform polegają głównie na 
tem, że Porta w ten sposób pragnie ograniczyć ob- 
cych urzędników w administracyi finansowej i po- 
licyjnej, oraz w sądownietwie, aby narodowy cha- 
rakter administracyi publicznej nie ucierpiał. Ksią- 
żę Dondnkow-Korsakow opuszczając Filipopol miał 
zabrać z sobą urzędników administracyjnych , któ. 
rzyby mogli udzielić komisyi międzynarodowej ob- 
jaśuień pod względem pośożenia. Naczelnik po- 
wstańców w Kozanie, Achmed, przybył tutaj. 

Aleksandrya 28 paźdz. Dekret Chediwa 


a 


galicyj. dla hdndlu 
i zel w Krakowie 
s, krajowego galicyjsk. 


88 


=" 


5% Basit; ana listy - p 3 ATON WA Leć 
» galicyjskie - -+ . k 4 » Ww srebr. 5%, n on Banka hi » 
sE włość „  połud, „ niem. 5%] 1. .» poteczn. 
„|6”, galie. zakł. kred. włośc. - olei północ. i a są 100 złu la 4 87 —| 87 50 Opigi indemn. hos kupon. 
» Żakł k. z. w Krak. w l. 18) $ » Tr spa na K > Aopoa aeaa E GI cye kolei gal. à L. boz k. 
n nomd 4 ©. s ety » gal. Kar. Lud. 300 zb: „| a Boka e > 
nnn n n U) zk Pan w m aa ij złe. | 99 751100 25] » pot. gal, 
E E A A spyra amii SA : Emisya I. . . . || 97 75| 98 25 
zA tm d poż ję 6 Altróchta. 04774 15 > ko awe TESE G 
. kred. austr. . - złr. (w sr. 5% za 100 Warszawa 27 Paźd. 


Emisyą z r. 1867 . 
„  Siedmiog.200złr.w.a. 


5, Domen. państw. 120 złr. » _ Alfoldsko-Fiumańsk. „  _ks.Rudolfa 300złr.w.a. Listy zastawne lej seryi . 
6, Banku gal. hipot. . . » tyra emidar wre wsrebr.5%za100złr. | 74 75| 75 25] ” kosy 
;| Pożyczki loteryjne: w Cisańskiej i EE, zina ke przem. ża: KU KRET (> n | NOWO 22% 
E|Losy pożycz. z roku 1839 . wschodnio-węgiersk. z a RE kupon . . 
U n „ 1854 . [HC ń a cko-półn.-zach. - E a S 91-2 „ likwidacyjne 


TNOUN i RUM ERROR 


78 50| 79 — 


apóważnia Wilsona do traktówania o 
81/, milionów fantów sterl., opartą na dobrach przez 
familig Chediwa cd:tąpionych na rzecz skarbu. 
W razie, gdyby dochód z tych dóbr niewystarczeł, 
pokrycie niedęboru ma nastąpić z ogólnych docho- 
dów państwa. 


Na porządku dziennym dyskusyi publicznój w Au- 
stryi jest w tój chwili w pierwszym rzędzie spra- 
wa rozkłada stronnictwa t. z. wiernokonstytucyjne- 
go. Dr Herbst przestał już być członkiem klube 
lewicy, którego był duszą; o wystąpieniu swem 
z klubu zawiadomił w krótkich słowach tymczaso- 
wego przewodniczącego: „Doncsząc Panu o wystę- 
pieniu mem z klubu lewicy, proszg byś Pan to 
podał do wiadomości klubu.* Za nim wystąpiło 
także 20 innych deputowanych, jak Giskra, Beer, 
Dumba, Pecz.: Neuwirth, Haliwich, Hase, Füst, 
Seidemann, Nsumana, Kóppel. Plank, Mayer, iin- 
ni. Jak wiadomo secesyoniści ci mają połącyć się 
z klubem postępowym nowym, lecz program nie 
jest jeszcze wypracowany, a bądź co bądź program 
klubu nowego postgpowego musi w takim razie u- 
ledz zmianie. 

Co się tyczy przesilenia ministeryalnego znajdu- 
iemy w dziennikach wiedcńskich doniesienie, że bar. 
Pretis zawiadomił już N. Pana, iź nie może złożyć 
gabinetu, ponieważ dla programu swego nie zna- 
laz} poparcia. Podobno zawiadomił także o tem 
prezesa Izby deputowanych Dra Rechbauera. Wczo- 
raj toczyła się już dyskusya adresowa w tćj Izbie, 
wprawdzie regalamin nie pozwala na dyskasyg in 
merito przy pierwszem czytaniu, dopuszcza jednak 
dyskusyę co do zasad. W imienia Polaków prze- 
mawiał dep. Dr Grocholski, którego mowę poda- 
jemy na włsśriwem miejscu według zapisków ste- 
nograficznych. 

Dzienniki wychodzące pod rządem pruskim, po- 
święcały osobny dział dla spraw wynikających z za- 
stosowania ustaw kościelnych majowych; teraz przy- 
bywa im nowy dział przeznaczony dla Spraw 80- 
cyalistycznych, czyli wynikających z ustaw psździer- 
nikowych. Dział ten obejmuje jak na teraz zakazy 
stowarzyszeń i pism, oraz konfiskaty pism, a za- 
czyna się codzień rozszerzać, w miarę, jak zasto- 
sowanie tych ustaw wchodzi w życie w różnych 
krajach niemieckich. 

Od uchwalenia ustaw pomienionych odzywają 
się wątpliwości co do dalszego toku rokowań mię- 
dzy Stolicą apostolską a rządem niemieckim. Lubo 
niektóre dzienniki katolickie, jak Germania, sądzą, 
że układy te nie są zerwane, albowiem rząd nie 
odpowiedział jeszcza na propozycye uzodowe Wa- 
tykanu, wszelako z całego postępowania Kanclerza 


*|pod względem polityki kościelnej wnosić trzeba, że 


była ona u niego jedynie środkiem, a gdy jako ta- 
kiego użyć go nie mógł, przeto chętnie zaniecha 
wszelkich dalszych kroków, co też utwierdzonem z0- 
staje przez fakt utrzymania się ministra Falka, któ- 
rego dni były już policzone. 

Polit. Corr. donosi z Bukarestu, że wojsko ru- 
muńskie zajmie Dobruczę bez przeszkody równo- 
cześnie z wysłaniem tam komisyi dla objęcia tego 
kraju, a którą składają pułkownicy Falkojano, Sla- 


niceano, Arion i deputowany Ferichides. Komisys |. 


ta ułoży się z komisarzami co do rozgraniczenia 
Dobruczy i Bułgaryi. Posłowie rumuńscy przezna- 
ozeni do Konstantynopola Dymitr Bratiano i do 
Petersburga Jan Gika udali się na swoje posady. 

Książg Pabanow poseł r. w Konstantyno- 
polu powołany został przez Cara do Liwadyi a równo- 
cześnie udaje sig tam hr. Szuwałow. Stąd wnoszą- 
że odbywać się tam będzie narada w kwestyi 
wschodniej. ) 

Polit. Corresp. pisze, że do poniedziałku wieczo- 
rem nie otrzymała Żadnych nowych wiadomości 
z Macedonii a w przeglądzie nadmienia: „Położenie 
polityczne sprowadzone przez powstanie w Bułga- 
ryi pojmowane jest we wszystkich niemal dzienni- 
kach wiedeńskich, jako wzniecające obawy*. Presse 
powiada, że w obecnem położeniu wdanie się mo- 
carstw nie ograniczyłoby się na prostej wymianie 
depesz, lecz musianoby zacząć całą grę na Seryo, 
jaka się odbywała podczas układania pokoju w San 
Stefano. Fremdenblatt oczekuje po Francyi, że ta 
znów połączy się w kwestyach zagranicznych z An- 
glią, a jeśli przyjdzie do naprężenia stosunków 
z Rosyą, wciągniętemi zostaną do takiego przymie- 
rza inne także państwa, przedewszystkiem zaś An- 
glia. Jest to więc wypadek przypuszczany przez 
kędy h enfla 

obec stoli tych przewidywań czy teź przypu- 
szezeń, należałoby się wprzódy hrd jak Waho. 
wają się Niemcy. Czy kanclerzowi będzie szło tık 
dalece o nienaraszalność traktata berlińskiego, iżby 
dla chwały jego poświęcił inne względy, które 
przemawiają za wtrąceniem innych państw w wir 
kwestyi wschodniej wobec zachowania neutralności 
Niemiec, któraby im pozwoliła myśleć o najbliż- 
szych korzyściach. Wiener Abendpost pisze dziś: 
O partyach ruchu powstańczego w Macedonii nie 
ma dżiś nic ważnego do zapisania. Wszelako wszy- 
stkie okoliczności wskazują, że powstanie było sta- 
rannie przygotowanem i sięga do wszystkich warst w 
ludności bułgarskiej. W Konstantynopola nie łudzą 
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położenia i 
donoszą stam rozległy militarnych 
w celą energicznego stłumienia ruchu, który zmie- 
rza do utworzenia państwa Bałgarskiego sięgające- 
go aż do morza. 

Nierozstrzygnięta jeszcze kwestya wojny między 
Anglig a Afzenistanew, ale przygotowania czynione 
3ą na wielkie rozmiary. Jeśli rząd przezona się Q 
możności rozpoczęcia wojny przed zimą, nie będzie 
się zapewne wahał, albowiem łatwiej mu stanąć 
przed parlamentem z f.ktem już dokonsnym, ani- 
żali dopiero staczać z opozycyą walkę tak grcźną, 
akg przebył z powoda kredyta w sprawie wścho= 
dniej. Parlament zwykle zbiera sig w lutym; wsze- 
lako sądzą że rząd nie weźmie n} siebie odpowie- 
dzialnośsi za inicyatywę wojny z Afganistanem, 
lecz zwołałby parlament, któremuby oddał kwestyę 
tę do orzeczenia; uczynić to ms jednak wiedy do- 
piero, gdy wojna stanie się nieunikniorą. 

Kryzys gabinetowa w Atenach jest bardzo blizką, 
Sprowadzić ją może kwestya mobiliracyi rezerwy. 
Przewidują ją też w Berlinie, skoro p. Radowitz 
otrzymał rozkaz udania sią bezzwłocznie na posadę 
swoją do Aten. Dyplomata ten od dawna bawi w Berli- 
aie i użytym był przez kanclerza do czynności w mi- 
uisterstwie spraw zagranicznych, a należy do tych, 
którzy znają Wschód dokładaie. Z wyjazdem jego 
łączą nawet dalej sięgające plany mające za punkt 
wyjścia sprostowanie granicy grecko-tureckiej, na 
podstawie traktata berlińskiego, czemu Turcya do- 
tąd opiera Bię. 


Ostatnie telegramy „Czasu! 


Wiedeń 30 października. Bar. Pretie, który 
miał wczoraj dłuższe posłuchanie u Cesarza, złożył, 
jak donosi Presse, na pow ót w ręce NPans man- 
dat, z powodu, iż wśród danych okoliczności nie 


: Jenerał 
Rossa do- 


wództwo w Multanie. Jatro wydane będą 

względem zgromadzenia w Peszawerze żywności i 

środków przewiezienia jej dla 20,000 ludzi. 
Londyn 30 paź Dziś oobywa się ra- 


da gabinetowa. Daily News donoszą z Simli zd. 
29 bm. Rząd postanowił wystósować no- 


ścł Simlę i prawdopodobnie powiezie to ultimatum 
Wśród tego prowadzone są dalej przygotowania 
wojenne. 

Ateny 29 paźdz. W głosowaniu nad kwestyg 
powołania rezerwistów, ministeryum poniosło po- 
wo „Gabinet w skatku tego podaje się jutro do 

ymisyj. 
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W tych dniach wyszła broszura i jest do 
nabycia we wszystkich księgarniach : 


Projekt : 
do reformy szkol 


-3-3 
Kojctane Ostoje 
80 stron 75. Cena 50 ©. 
_ SKŁAD GŁÓWNY W KSIĘGARNI 
D. E. Friedleina w Krakowie, 


NOWO OTWORZONY 


SALON MÓD 


w Rynku głównym L. 46 I. piętro 
poleca 


wielki wybór SS- Kapelnszy Paryskich 


I ROZMAITYCH NOWOŚCI 


a 684 


Urząd gminny missta Grybowa 
wskutek uchwały pełnej Rady gmin- 
nej z dunia 20 października 1878 r. 
rozpisuje niniejszem Konkurs na 
obsadzenie posady pisarza gminue- 


Nr. 51662. 
Celem 


licytacyjne, 


Ogloszenie licytacyj 


wych na rok 1879, ewentualcie także na trzylecie po koniec roku 1881, 
przeprowadzone będą we właściwych Wydziałach powistowych rozprawy 


Wykaz ogólny stacy) mytniczych przy drogach kra- 


OŁAS a Uzwartku 31 Pańdziernika 1878. 


Obwieszczenie. 
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ne. | Mapa Galloyt 


: 05139] dia szkół ludowych! 
wydzierżawienia dochodów mytniczych przy drogach krajo- ie Nakladom księgarni 


Jana A, Pelara w Rzeszowie 


wyszło 2gie poprawne wydanie i jest we 


pomiędzy 14 a 25 listopada b. r. j 
wszystkich księgarniach do nabycia : 


go (sekretarza), oraz kontrolora ka- i Miczyński Galioy! 1 kodomery! 
MC3-3-34€3-0- GH na sezon jesienny, sy Arete z door: płącą 372 zł |Jowych, mających być wydzierżawionemi począwszy |; kaostan: ape wią Zatorem 
h : (2204-18-) Panowie kompetenci mają wnieść od i stycznia 1878 r. i Wie p = Kre penny 
swoje podania, zaopatrzone świa- |rt | ze statystycznym 
Ô LIGYTACYA ISIĄŻEK Pod „stogi korpsżren | Ą. |dectwami uzdolnienia najdalej do|| Ne. Gr N przy drodze pr powiecie | Nazwa itacyi każ $ Cena 50 c. w. a. (2592-1-6) 
wszelkiej treści uter broszury „Pogląd na y stan|q5go listopada 1878 r. naj|Porz | pa krajowej | zr. l 
- odbywa się codziennie od g. ospodarstw waszych” wystłej „na Wystawie |recę Zwierzchności gminnej w Gry-|| =, ——= a | : 
5 do 7 wieczorem w Rynku riihi | Sairpanel pa hok; bowie. 1 | Przeginiaduchow. 450 | (głoszenie konkursu. 
( ) gły jątka p | g 
H torze poje Ban Z ki ea jn pimen w poi Z Magistratu król. miasta ZĘ FERRE BM t połową dotychczaa. taryfy eT 4r 49753 — (2580) 
ruKarnl p. oziańskiego. miu w dró nasób. Dalsze wyjaśnienia i zgło- r | rusko-8z 1e z 4 
Ô Feso r Ò szenia łaskawe pod àdresem: J. G. w Tar- Grybów dnia 22 paźdz. 1878 r. j| ` | z j Kraków |, ryty sep CAE nięż | Wydział krajowy z powodu zgonu 
nowie poste restinte. (2573-2-3) Burmistrz: Ferdynand Hosch. j|- Bia LET rsat or aM 03 Fog oe PERSAR Babłóe © cz 6. p. Stanisława Strzemiecznego i o- 
4 | Lubeiskiej | BEE HRC sssseseseraror | próżnienia jednego miejsca wsparcia 
"R aiar sider | 4 0 l dwokat Rz 5" EAREN tp PE SaN MA lon 20 sz NA AERE dożywotniego we fanda yi $: p Pe- 
Si g N asi SEHE 21 weta T h | a g Wadowice- Sucha Wadowice |- Sare AE 3167 lagii Russanowskiej, ogłasza spodnie 
aż: ji ee l 527 a AUTYCEQO dh SIGTA —— |S=R Gorczykowce___ ETETE z wnioskiem kuratora tej fundacyi 
; Jett i EREET tz | znajduje się w Krakowie podj|.... l Ró RAKA DE OD IE Pomianowa | 2030 następujący 
irem dei aE n p Hen” PETHE Ą Nr. 192 przy ulicy św. Anny.jļļ..8. ASB | AB Góra Just _ 928 | | H onkurs. 
wiatowego w rzanowie $ EH FEE HR z (2562-3-3) tabib: J SP aaea CS rE Roj: 655") i 
p". z dniem 31 marca 1879 r. E RAE | Sendecka |  . . |" psa "326 | Akin poi add ką w Pac 
óżni CEPECKEFI CE | ran TAE JE LADUJE | 2, , 
gz ej F EEE ZS | | Iwkowa 392 bdci wojskowi polskiego pochodze- 
zca roczna 600 złr., a rcczny RAZ OEZ e eera | mi a | — A 2 że k z 
dodatek na objszdy 200 złr. | Zimnawoda- | GZ Stławczany 3022 | nis, rzymsko kat. religii, ta łaciń > 
Ubiegająry_ się, o tę posada mają w ogrodzie Strzeleckim Nea o » Ju o A a R b |, | AE jakok grenas minnes 
swe podania do Wydziału Rady po- ( | | BEREE e E rA FE 1440 ormiańskiego obrządku, lub też inne 
wiatowej w Chrzanowie wnieść naj- są do puyi anars powi TĄ" | gó ias aus PUNAT. S pytana T BABY bolnjego tą bac, w inpr 
dslej 4 , owocowe, letnie i przeważniej|--.-.--| | krse abian oik ET. 6-0 sio r 1185 sko kat. religii, tak łacińskiego Jā- 
a po fu ETETA ARD s: masacje mskatek wybor: | | zimowe gatunki dobre, nasz klimat||.16. TL Lwów-Robstyn | Bóbrka |Spilczyna (Bóbrka) koteż grecko-nsickiego lub „ormiań- 
arzanów 0.30 wrseinia 1819 r. pierwsze miejsce między wytrzymujące: | 17 | | Zalipie skiego obrządku, które w jakimbądź 
Prezes: Ostrowski. tkiemi środkami $| Jabłka 4-let. wysokie 2 metry i wyżej pod | krew Pó a 3095 innym zawodzie zasługi dla kraju 
$ reei A ie da e Bi ze e iung Oor eei połążyły i znajdują się w potrzebie. 
Konoypient adwokaoki|| Wazy * edy: ma eino | |erasro bery i into 3-let. zimowe i jesiemme||______ Borsztyn | Fhstyn |  Demianów | Prawo nadania wspuć dożywo- 
z trzechletnią praktyką (także sądową), poszukuje e, Ke europejską i uczyniły go 45 cnt.; śliwy, wiśnie i czereśnie 45 cat; | czeżany> Z o"BomaAj | adzu | tnich przysługuje kuratorowi funda- 
posady, Adres: „łAamdydaść posto restante Caa biot Ta bedenini agrest i pożyczki z dużym ówocem sztuka | Złoczów | Złoczów i no a 2001 yi JW. Piotrowi hr. Moszy ńskiemu, 
Rzeszów, (2561-3-3) Heh o oywilizowan ch narodów. Ooi cery W |10 cent. EA) „(2496:3.8) I SSA wyć ną R EEr ec rtrrón EO WRÓĆ wszakże za dekretami przez Wydzisł 
owane grodnik miejski | IV. | 5 Gdów" 1 | krajowy wystawi: nymi. 
Rzędowice Ra, wkr lane PAR pey J. Bachowski. ||... m Tarnopol |- s hitaissa 1 | 7960 | Ba. z się przeto ky, kadzi 
ta dana rem era ie A | Sarn nadmienione osoby r u- 
majątek pod Proszowicami, blisko ||] moris Po ratdoraromom uèyoiu odpada pra- Piz allo Norvoskraskon sichoro BIO |_| Tarnopol | 55 EPA | prawnienia swego do użytkowania 
zaj cukrowni ». not a pen 1 t Giir A aE arr r ih I. Herrongasoo Nr. 6 : Radicale Hotlang LORI | M» śmienicą | Otynia | » pa fundacji taga. PAGEA: z 
sca Baran, jest do sprzedania z wol- l]. ni arih zastać s 1 e wom Maprenkwaciinnk: | ~ | Tlumacz | Pod Tyśmienicą | 3521 WY R: KAN 
nej ręki z ładnym domem i ogrodami, ||| "seróv, wyerykóv, vyssim, nienataralnaj | oaa strong natuzgomiaram Wege (natar. y, | Kołomyja ne =: Gola | ||daty t zeciego ogłosrenia. tego kon- 
budynki wszystkie murowane, inwen- fiszajów i ta Bobas pe pome 20% R „Ein nitzlichos, prakt. Buoh für ale Nerven: neh | | A ER g i aiats e O RESE CAE are | kursu w urzędowej „Gazecie Lwow- 
tarz kompletny, bydło czystej krwi pm Lee PA, tla jeste SRS i: TRATWA "56 | | | Zaleszczyki | Horodenka |- az u. EER 2568 | skiej“ wniosły swe pisemne, tudzież 
koltojęwnkjej MP. 375 a A | e: Pioknej gory, 60 się zachowuje nawet i EAR repen | a u o ile być mole; bat ds cas enn" w: 
gów hez aiuiebności. „Bliśame wiądo: gł pie man jl wół kocżujć oro J NETWOWE iy | VL | Sanok Przemysl | Przemyśl |- 2rany:.. 3784 damini do odnie" 
mość pod adresem Ząrsąd dóbr 1 złe. 50. | i sl szczególności dsłącżyły także stoso- 
Gnojnik. poczta Brzesko ||| _ Donstycia we Lwowie u p-Zygm. Buckera, |] | wszelkiego zodzajn, rwłaszoza ból głowy nor- wae świade twa co do wykazania 
w Głalicyi. (2498-3-3)||] *PSxa pod erebrnym orie sowie apt atk | Skała ESP Naini bad religii i obrządku, jakoteż i ubóstwa. 
| p opt oto || kry EA) AAAA II czy wyci EY onana T | We Lwowie d. 20 październ. 1878. 
TOWARY GUMOWE > ku polskim, niemieckim lab francuskim. (2499-5-11) | 312 na | Krasne-Bu:k (Kamionka SLE Busk | 1060 
wszelkiego rodzaju 4 (7 Żakluczyn= PSaren] JEPE EPEE | BF EE RET VEA HETA A ; aln ść 
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w Wiedniu, Neubau, Btifigasse Nr. 19. Prenumeratorom „Ozasu“ 


dostarcza podpisana firma za nadesłaniem 7 złr. w. a. następne 4 


wspaniałe druki olejne 


wedle wyboru: 


„Agence classique“ 


Wime Sophie Schreiber 
w Wiedaln 41. Praterstrasze 41. 


poleca : 
wychowawczynię jiss. 


z północnych Niemiec, wirtusokę na for-| Stolzenfels n. Renem 
tepianie, cbinajomioną dokładnie z językiem | Miramare 
avgiel:kim i francuskim, była czynną 10 lat (2583) 
w Anglii a 5 lat we Francyi, z doskonałe- 
mi polecaniami ; 

wychowawczynię, 
wyborną pianistkę, obznajomioną dokładnie 
z jęcygami francuikim, ang elykim, niemie- 
ckim, naukowo wyksz'ałconą, była czynną 

przez 6 ląt we Francji; 
guwernantkę angielkę 
do młodszych dzieci, z doskonatemi: pole- 
ceniami : 

bonę przełożoną 
z dobremi poleceniami, mieszkającą w pen- 
Bycnic'e Agence classique Mme, Sophie 


Schreiber w Wiedniu 41- Praterstrassa 41. 
(2542-2 4) 


Żart, 

Prawda 
Ostrzeżenie 
Schwytanie 


mnie'szych lokalów esiągnigtym zosta e przez nasze 


, 
| 


| i 


Przeszło 1000 oryginalnych c. k. 1889 r. losów państwowych, 


ne które wydajemy kwity ozęściowe, zoaajduje się zawsze w naszych kasach i zobowiązujemy się 
niniejszem każdemu kupującemu i posiadaczowi kwita częściowego na żądanie natychmiast pokazać 
każdego czas dotyczący los oryginalny! > 


A 
| Każdy los wygrywa! 
Dnia 1 grudnia 1878 r. ostatnie ciągnienie seryj 


cesar. król. nustrynckich 


1839 roku 


MG które wszystkie z wygranemi wyciągnięte być. muszą. “ŒE 
Ogół wygranych wynosi przeszło B milionów złotych austr., mi temi wygrane złr. 800,000, złr. 15,000 
ste. 50,000, nr. SO,DOĆ, | teg. Tet ET ŁOJ "gry 


„ Podobne ciągnienie jak obecne, w którem każdy los musi wygrać, jest rzadkością, dlatego nie powinien nikt nið pomijać tej 
okoliczności; celem umożebnienia i ułatwienia każdemu nabycia takiego losa, sprzedajemy te losy pod następnemi korzystnemi warunkami. 


Ki Piąta część losów państwowych 1879 r. 4 


wielkości. Ceny począwszy od © złr. wyżej. 
Oaprzedającym odpowiedni rabat. 


F. Sohwelokhart & Co., 


fabryka przyrządów gazowych i wodociągowych í 
nitar 


ygran! $ 


9 milionów złotych austr. w 


1 dwmdziestka ( piątej , złr. 4'40fi na dal- ) po zir. 8'20 Teśsame losy po odciągnięciu najmniejszej wygranej z ceny. 

1 dziesiątka | części | „ RR —|aze cztery|j „ „ 8.— | A dwmdziestka ( piątej jzłr. 8-75(fi na dal | po złr 4-25 

A ćwiartkm ze „80'—) spłsty f» „n 3— | 1 dziesiątka. części a ©G30jsze cztery] p 2:10 

A połówka | zadat „26—| micsię- | „ , — | a ćwiartka z6  A8—) splaty n %'10 

A cała piątka kiem „BG — czne w "— | A połówka | zadat- „ £Q-—|  miesię- M 5 6— 
1 cała piątka kiem . 8© — czne „ RR'50 


MEJ" Przy natychmiastowej zapłacie całej kwoty może być 6% z powyższch cen strącone. "aqq 
Po odebraniu zadatka pi 
sztak przesyła się na żądanie różne serye. (3464-6 19, 


Dom bankowy Nyitrai & Go. w Budapeszcie, Waitznergasse Nr. 27. 


MY” Rzetelni ajenct na prowincył będą pzzyjęci. TR 


Czcionkami Drukarni „CZASU“, 


ame manae pe 


| odpowiednie wspaniałe postacie kobiece wedle H. Pistora, wysck. 5%, szerok, 42 centim. 
odpowiednie wspaniałe obrazki rodzajowe wedle C Grebens, wysok. 52, szer. 42 centim. 
| odpowiednie wspan. obrazki rodzaj wedle B. Miihliga, wys. 42, szer. 52 centim. 
| odpowiednie wsp:niałe. widoki. wedle F. Krausego, wysok. 48, szer. 69 centim. 
Henryk Huss w Wiedniu, I. Singerstrasze 11a. 


m Najtańszy opal Zu 
«.k.wył. uprz. piece gazowe 


które urząłzóne są do bezpośredniego użycia gazu do oświetlania. Są w zapasie w różnej 
(2466-2-6) 


e niki, b oszury, dotyczące innych naszych wyrobów, na żądanie darmo i epłatnie. 


przyborów sá- 
nych, ódlewania metali i warsztat mechaniczny 


w Wiedniu, Wieden, Weyringergasse Nr. ff. 


y będzie odwrotnie stemplowany. dokument ze seryą i numerem losu. — Przy zamówieniu kilku $ 


Oferty 


rowanych 


(37 15-18) 


medale. 


zostaj 


„Podając powyższe ogłoszenie do publicznej wiadomości, Wydział 
krajowy oznajmia zararem, że do dnia 14 listopada; czyli przed 
terminem rozpoczęcia licytacyj powiatowych, przyjmować będzie cferty 
zbiorowe, bądź to na wszystkie stacye łącznie, bądź też na pojedyncze 
grupy wykazem powyższym oznaczone. 


bowiązkiem złożenia w kasie krajowej wadynm, które wynosi 10%, od 
stosunku do łącznej kwoty wywołania, zaoferowanych staeyj. 

W zbiorowych ofertach nie można oddzielać stacyj jedną grupą ob- 
jątych, każda zaś oferta niezależnie od dołączonego wadyum, ma być 
należycie opieczętówaną i zawierać oświadczenie, że oferentowi znane są 
wszystkie warunki tak licytacyi, jakoteż dzierżawy i że wszystkim tym 
warunkom poddaje się całkowicie. 

Na kopercie oferty 
stacyj mytniczych. 

Otworzenie «fait zbiorowych, nastąpi dopiero po nadejściu wyników 


Depa'tamencie IV. Wydziału krajowego, lub też w miejscowych W; dzia- 
łach powiatowych, 


Z Rady Wydziału krajowego Królestwa Galloyi i Lodome':yl 


Sklad trumien metal 
w ajnowszym 
XX. Franciszkanów. 


Pierwsza n 
a skecz” 


e omini 


kiem i zabrd waniami gespodarskiemi, w 

Przegini narodowej w poniecie 

krakowskim, na głównym trakcie z Krako- 

wa, nad Wisłą. w miejscu poczta. Wisdo- 

mość na miejscu SDE J. Gniazdowska. 
(2552; 


Do apteki w- Wadowicach 


potrzebny jest praktykant z nu- 

tończenz 1V. klasą. guwnazyalną. — Zgłosić 

sę do Wedowis do p:dpisanego. 
(2588-1-3 Ku 


podobne wnosić należy wprost do Wydziału krajowego, z 0- 


zbiorowej wymienione być muszą nazwy zaofe- 


ukier 


licy tacyjnych ż odnośnych Wydziałów powiat 'wych;, porównanie zaś tych- | Kanar głowami kilo 44-0. 
że odbędzie się wobec komisyi przez Wydział krajowy wyznaczonej n.jlepszy . n 45 » 
Bliższą wiadomość o warunkach licytacyjnych powziąść można w| 7 kostce najlepszy n 48 » 


mączka najlepsza . . „ 48 » 
awa Ceylon '/, kilo 80,85,90 > 
» Kuba 65 i 


„ Jawai)? 1/kilo 90 
z Wielk. Księstwenm Krakowskiem. 4 kota bd tt e A 75190, 
We Lwowie'dnia 21 października 1878 r. Grott. „ lDsmingo 


ing m DU » 
„ balona (codzicń świeża) 80 „ 
zdr. 1 i złr. 1 cent. 10. 
Herbata rosyjska zir. 15012. 
» familijna n»jlepsza złr.2'50. 
Arzk, Likwory, Reselisy 
itd. w wyborowych gstankach po 
najtańszych cenach. _(2586-1-8) 
DEF" Obstalunk z prowincyi uski 
teespiają się jak najpunktualniej. 


W. Goldwasser 
Kraków, Główny Rynek Nr. 44 
„pod złotym O:łem.* 


RR 
wych 

guście i w wielkim wyborze znajduje się w podworcn 

FR. EBERT. 


ZŻŻ 


Nagrodą od znaczońe Fierwsza nagroda |] | 

DE i ilow: wielokrotnie | 8 srebrme : 

wypróbówane, jedynie: i WED wyląu. za dobre uznane | „medale Duiękuję zdala. 
CARO 1 drz Bardzo mnie ucieszyło. 


dałami.odztaczone zosta = Brócz go uznał. Jego Cas. Mość Csiarś Aleksander r foki sa apeo- Ja tylko żyję dla (2587) 
wne, é mnie ces. ros. słotym medalem s i-do noszenia a orderso Ś. tanisława. sy YJR 

_ Ochrony te przeciw przeciągom powietrza są wyrabiane z bawełny, obciągnięte lakierem 
zka asa czerwono-brunatnym i dębowym Roo) według barwy pokostowanego okna. . . 


Speoyalny lekarz 


Dr. Briss 


dla eherób włęsów 1 skórmych, ja- 
koto; wypadanie włosów, wyłysienie, Wozósne ri- 
wienie , łupież, węgry, liszaje, wrzody, brodawki, 
piegi, plamy wątrobiane i brzemienne) wypryski, 

i wszelkie inne 


Nadzwyczajna 
OsZGZĄdNOŚĆ 
paliwa: 


"Wy i i 
Frans Josefs kai r. 88v Wiedaiu: 
(182%: 6 20) 


József Łakociński. 


Odpowiedzialny rządca Drukarni 


